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Na straży pokoju Światowego 


Ustawa o obronie pokoju uchwalona przez Radę Najwyższą ZSRR 


jako najwięksi zbrodniarze kryminal | jąc problemy ściśle związane z poko- 


MOSKWA (PAP) — Jak już donosiliśmy, na poniedziałkowym posie- 
dzeniu Rady Najwyższej ZSRR, przewodniczący Radzieckiego Komitetu 
Obrony Pokoju, deputowany Tichonow wygłosił referat w sprawie zakazu 
propagandy wojennej oraz w sprawie przyjęcia ustawy o obronie pokoju. 

Ustawa o obronie pokoju ma następujące brzmienie: 


ził wolę całej przodującej ludzkości, 
domagając się zakazu i potępienia 
zbrodniczej propagandy wojeńnej. 

Rada Najwyższa Związku Socjali- 


Rada Najwyższa Związku Socjali- 
stycznych Republik Radzieckich, kie- 
rując się szczybnymi zasadami poko- 
jowej polityki radzieckiej, mającej na 


celu utrwalenie pokoju i przyjaznych 
stosunków między narodami — uzna 
cje, że poczucie prawa i sumienie na- 
rodów, które na przestrzeni jednego 
pokolenia przeżyły niedolę dwóch wo 
jen światowych, nie mogą pogodzić 
się z bezkarnością propagandy wo- 
jennej uprawianej przez koła agre- 
sywne pewnych państw i solidaryzu- 
ja się z odezwą II Światowego Kon- 


gresu Obrońców Pokoju, który wyra- odpowiedzialności 


stycznych Republik Radzieckich po- 
stanawia: 
1 uznać, że propaganda wojenna 
w jakiejkolwiek bądź formie 
podważa sprawę pokoju, stwarza 
groźbę nowej wojny i jest z uwagi 
na to najcięższą zbrodnią przeciwko 
ludzkości; f 
9 osoby winne propagandy wojen 
nej maja być pociągnięte do 
karnej i sadzone 


Najbliższe zadania 


ni. 
* + * 
W dyskusji nad referatem Mil 
ja Tichonowa zabierali m. in. głos 


putowani: Matulis, Simonow, 


cota- 


de teli. 
Kuźnie | drogę walki o pokój. Wszyscy prości 


jowym budownictwem i podniesie- 
niem dobrobytu swych współobywa- 
Józef Stalin wskazał narodom 


cowa, Palladin, Aleksandrowska i By |ludzie na całym świecie wiedzą, że 


kow, popierając w całej pełni projekt 
ustawy o obronie pokoju i zakazie 
propagandy wojennej. 

Prezes Litewskiej Akademii Nauk 


sprawa pokoju, o którą walczy wiel- 
ki Związek Radziecki — zwycięży. 
Następnie zabrał głos stachanowiec 


Matulis stwierdził, że narody radzie | Paweł Bykow. Jestem przekonany — 


ckie powitały z zadowoleniem i uzna | powiedział Bykow — że wyrażę zda 
niem Apel Światowego Kongresu j nie wszystkich wyborców, których re 


Obrońców Pokoju, wzywający wszyst 
kie kraje do uchwalenia ustaw o 


cbronie pokoju. W kraju Rad — po- stwierdzę, że 


prezentuję w Radzie Najwyższej, gdy 
ustawa o obronie po- 


ruchu obrońców pokoju w Polsce 


WARSZAWA (PAP). — Komitet Wykonawczy PKOP na posiedze- 


wiedział Matulis — nie ma i nie mo- |koju będzie miała olbrzymie znacze- 
ze być La py de ry Ga ma, nie dla walki o pokój nie tylko w 
i nie może być propagandzistów no- „37 KIER PPPOE ZE 
> EBY pit h » wiąz ziecki z również na 
wej wojny światowej. Każdy obywa- Związku Rad eck Sh lec ETS 
tel Związku Radzieckiego poprze nie |całym świecie. Podżegacze wojenni, 
watpliwie pfojekt ustawy o ochronie l oszukują i otumaniają prostych ludzi, 
pokoju, złożony przez deputowanego |usjłując im wmówić, że wojna jest 
OR ial , |nieunikniona. Uchwalenie ustawy o 
Następnie przemawiał znany pi- ; A: oR > 
a > roaa | Oochr soja w Związku Radzie- 
sarz, Konstanty Simonow. „W imie- g onie pokoju w Zwią WG 
niu wyborców. których reprezentuję |Ckim będzie nowym dowodem, że oj- 
w Radzie Najwyższej, w imieniu |czyzna nasza gotowa jest uczynić 
mych kolegów pisarzy i dziennika |wszystko, aby uniemożliwić imperiali 
rzy radzieckich — powiedział Simo- 


W 


ród niemiecki jest wdzięczmy 


ielkiemu Stalinowi 


za wskazanie mudróg demokratycznego rozwoju 


List Komunistycznej Partii Niemiec 


BERLIN (PAP). — Zjazd Komuni 
stycznej Partii Niemiec (KPD), któ 
ry odbył się ostatnie w Monachium, 
skierował do Generalissimusa 
STALINA telegram, w którym prze 
syła  najserdeczniejsze  braterskie 
pozdrowienia bojowe kontynuatoro- 
wi dzieła Lenina, Nauczycielowi 1 
Wodzowi całej miłującej pokój i po 
stępowej ludzkości. 


My i cały naród niemiecki — gło 
si m. in. telegram — winni jesteś- 
my Wam, narodowi radzieckiemu i 
jego okrytej chwała Armii wieczystą 
wdzięczność za wyzwolenie od bar- 
barzyństwa hitlero - faszyzmu. Zwy 
cięstwo bohaterskiej Armii Radziec 
kiej przywróciło pokój na całym 
świecie. Uchwały poczdamskie, któ 
re zapadły przy Waszym decydują 
cym współdziałaniu, dały narodowi 
niemieckiemu podstawę pokojowe 
go, demokratycznego rozwoju. Zwią 
zek Radziecki wykonał konsekwen- 
tnie zobowiązania, wypływające z u 
kładu poczdamskiego i dzięki temu 
blok sił demokratycznych pod kie- 
rownictwem Niemieckiej Socjali 
stycznej Partii Jedności mógł utwo 
rzyć w radzieckiej strefie okupacyj 
nej miłującą pokój Niemiecką Repu 
blikę Demokratyczną. 


W Waszym telegramie  powital- 
nym z okazji powstania Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej  oświad 
czyliście, że można będzie uważać 
pokój w Europie za zapewniony, je 
żeli ,narody radziecki i niemiecki 
wystąpią na rzecz pokoju z równym 
napiędiem sił i zdecydowaniem, z 
jakim |zwalczały się wzajemnie pod 
czas wyjny. Delegaci na zjazd par- 
tyjny, głęboko przejęci prawdą tych 
słów, zobowiązują się do przekona- 
nia e niej ludności Niemiec Zacho- 
dnich i pozyskania jej dla czynnej 
walki w obronie pokoju. 


Na str. 5-ej zamieszczamy fragmenty artykułu 


Narody Związku Radzieckiego ne 
czestniczą z entuzjazmem w poko 
jowej pracy twórczej nad urzeczy” 
wistnieniem Śmiałego i genialnego 
planu przeobrażenia ody, pila- 
nu, który nosi Wasze imię. Te gi- 
gantyczne budowle, wałka Związku 
Radzieckiego o wyjęcie spod prawa 
broni atomowej, o ograniczenie zbra 
jeń i o zawarcie traktatu pokojowe 
go dla Niemiec — wszystko to, po- 
mimo wszelkich oszczerstw i nagon 
ki podżegaczy wojennych, przekonu 
je coraz bardziej mieszkańców Nie= 
miec Zachodnich o pokojowych za- 
miarach narodów ZSRR. 4 

Drogi Towarzyszu Stalinie! Dzię= 
kujemy Wam za wielką. pomoc, jaką 
ckazaliście bojownikom © pokój 
swym wywiadem z korespondentem 
„Prawdy“. Wasze stwierdzenie, „ża 
wojna nie jest nieunikniona, Iez, 
że można jej zapobiec, jeżeli masy 
ludowe będą walezyły o pokój, a 
podżegacze wojenni zostaną izoło- 
wani — napawa ruch pokojowy w 
Niemczech Zachodnich głębokim 
przekonaniem o słuszności i niezwy 
ciężoności sprawy pokoju. Wasze sło 
wa dopomogą ludności zachodnio - 
niemieckiej do | przezwyciężenia 
kłamliwej propagańdy  amerykań- 
skiej, do przekonania się o: pokoje 
wości celów Związku Radzieckiego 
i do zdania sobie sprawy z faktu, 
że Związek Radziecki pod Waszym 
przewodem jest najlepszym przyja 
cielem narodu niemieckiego. 

Niech żyje na wieki przyjaźń mie 
łującego pokój narodu niemieckie- 
go z narodami ZSRR! r 

Niech żyje WKP (b), która prowa 
dzi naród radziecki do wyżyn. komu 
nizmu! Imię Stalina użycza nam 
pewności zwycięstwa i siły w: na- 
szej walce. To umiłowane imię stało 
się symbolem pókoju i postępu: dla 
całej ludzkości! s 


tow. EDWARDA OCHABA 


miu w dniu 12 marca br, wysłuchał sprawozdania członków. delegacji 
polskiej na Światową Radę Pokoju z przebiegu berlińskiej sesji Rady. 
W ożywionej dyskusji na temat wyników i uchwał Światowej Ra- 
dy Pokoju głos zabrali m. in: ob Ignar, prof. ks, Czuj, prof. Dembow- 
ski, red. Kętrzyński, min. Rapacki, ob, Horodyński, prof. Infeld i inni. 
Polski Komitet Obrońców Pokoju wyraził całkowitą solidarność 
i najgorętsze poparcie dla doniosłych uchwał Światowej Rady Pokoju, 
odpowiadających najżywotniejszym interesom narodu polskiego. 
Uchwały te — a w szczególności Apel w sprawie zawarcia przez 
pięć wielkich mocarstw paktu pokoju oraz rezolucja w sprawie poko- 
jowego rozwiązania kwestii niemieckiej, zgodne są, z pragnieniem 


i dążeniami całego polskiego społeczeństwa. i 
Komitet Obrońców Pokoju wzywa wszystkie -terenowe komitety 


ruchu pokoju w Polsce do: 


popularyzowania uchwał Światowej Rady Pokoju wśród wszyst- 

kich warstw naszego społeczeństwa oraz poczynienią przygoto- 
wań, by umożliwić narodowi polskiemu wyrażenie jednomyślnej soli- 
darności z Apelem i rezolucjami Rady. 


2 


pogłebienia patriotycznego-ruchu mas pracujących miast i wsi 
na rzecz poparcia uchwał Światowej Rady Pokoju — przez nowy 


1 niesłabnący wysiłek na froncie pokojowej pracy dla wykonywania 


zadań wielkiego Planu 6-letniego. 


Komitet Obrońców Pokoju wita inicjatywę 


Światowej Rady Po- 


koju w sprawie -rozszerzenia działalności poszczególnych naródowych 


komitetów pokoju w dziedzinie nawiązywania 


bliższych" kontaktów 


i wymiany kulturalnej z przedstawicielami nauki i kultury'w różnych 
krajach, w celu pogłębienia przyjaźni i solidarności narodów w walce 


o uratowanie pokoju. 


Komitet stwierdza z satysfakcją, że ożywiła się znacznie wymiana 
kulturalna polsko £ niemiecka, co znalazło również wyraz w .wyjątko- 
wo serdecznym stosunku społeczeństwa niemieckiego do delegacji pol- 


skiej na Światową 


Radę Pokoju w Berlinie, ę które zamanifestowało 


swą szczerą przyjaźń wobec Polski Ludowej. 
Komitet Obrońców Pokoju powziął ponadto szereg innych uchwał 
w sprawie najbliższych zadań ruchu pokoju w kraju — m. in. uchwa- 


lono: 


Zorganizować w Warszawie zebranie sprawozdawcze. 

Wydelegować — drogą wyborów w kluczowych zakładach prze- 
mysłowych kraju, 20 delegatów na Europejską Konferencję Robotni- 
czą w Berlinie w sprawie walki przeciw remilitaryzacji Niemiec. 

Zwołać w podstawowych ośrodkach wojewódzkich i uniwersytec- 
kich kraju — zgromadzenia sprawozdawcze z sesji Rady Światowej. 


Omówić uchwały 


Rady Światowej 


w środowiskach inteligencji 


naukowej, artystycznej, wolnych zawodów, 


Postanowiono także zwołać plenarne rozszerzone posiedzenie Pol- 
skiego Komitetu Obrońców Pokoju w dniu 31 marca 1951 r. 


now — popieram całkowicie projekt 
ustawy o ochronie pokoju. Nie wąt- 
|pię, że wszyscy ludzie radzieccy 


stom rozpętanie nowej wojny świato 
wej. 
Po przemówieniu Bykowa, RADA 


wierni polityce pokojowej swego rzą | NAJWYŻSZA UCHWALIŁA JEDNO 


du poprą jednomyślnie tę ustawę”. 


MYŚLNIE USTAWĘ © OBRONIE 


Sekretarz Wszechzwiązkowej Cen- POKOJU. 


tralnej Rady Związków Zawodowych, 
deputowana Kużźniecowa, stwierdziła, 
że propaganda wojenna jest cieżką 
zbrodnią przeciwko ludzkości. Podże- 
gacze wojenni — mówi Kuźniecowa 
— to szczególnie niebezpieczni prze- 
stępcy dlatego, że nie zagrażają oni 
poszczególnym: osobom, lecz całym 
narodom oraz wartościom kultural- 
nym i materialnym, tworzonym dzię 
ki pracy licznych pokoleń. Radzieckie 
zwiazki zawodowe, liczace ponad 30 
milionów członków walczyły zawsze 
i będą w dalszym ciagu walczyły o 
zachowanie i utęwalenie pokoju. 
Wybitny uczony radziecki, prezes 
Ukraińskiej Akademii Nauk, deputo- 


wany Aleksander Palladin, podkre- | KRAKOWIE plenarne 


p.t. „Narodowy front walki 
o pokój i plan 6-letni* 


Artykuł ñen: ukazał się w numerze 1(25) pisma „Nowe Drogi“ 


ETEA TTET NORAS OANNASNADNZYSAZARZRNYNANORNONSZASNENYSZZZENOZOANENAGRSKAZONKAGNANENNNAM 


Snounnonnannan asnzznazaNnAnasSanł 


Cały naród polski 
popiera Apel Światowej Rady Pokoju 


WARSZAWA (PAP). — Setki komitetów obrońców pokoju roz- 
poczęły. szeroką kampanię, mającą na cehu zapaznanie społeczeń- 


stwa z historycznymi uchwałami 


berlińskiej sesjj Światowej Rady 


Pokoju, Na masowych zebraniach zgromadzeni wyrażają gorące po 


parcie dla Apelu i 


warcia paktu pokoju między 5 mocarstwami. 


W dniu 12 bm. odbyło się w 


posiedzenie 


ślił olbrzymią rolę inteligencji, pisa | woj, Kom. Obrońców Pokoju z u- 
rzy i uczonych w walce o pokój. Ża- | działem aktywu z terenu wojewódz 
den uczony godny tego miana — | twa, delegatów rad zakładowych o- 


oświadczył Palladin — nie może do- 


raz przedstawicieli młodzieży stu- 


puścić do tego, by owoce jego twór- | genckiej i szkolnej. Tematem obrad 


czości naukowej były wykorzystywa- 
ne w celu niszczenia wartości kultu- 


ralnych i zagłady ludzi. Uczeni ra- | jy Pokoju. 


dzieccy oddaja wszystkie swe siły i 
całą swą wiedzę narodowi, rozwiazu 


Ambasador Lebiediew | 
na audiencji pożegnalnej 


u Prezydenta RP l 


WARSZAWA (PAP) — W dniu 
13 bm. Prezydent RP Bolesław | 
Bierut przyjął w Belwederze na au- 
diencji pożegnalnej ` ambasadora 
ZSRR w Polsce Wiktora Z. Lebie- 
diewa. 


W odpowiedzi na apel elektrowni „Szombierki * 


67 tys: zł oszczędności 


przyniosą zobowiązania załogi Elektrowni Łódzkiej 


W odpowiedzi na apel elektrowni 
„Szombierki“ oraz Elektrowni War 
szawskiej, która wezwała pracowni 
ków kotłowni Elektrowni Łódzkiej 
do współzawodnictwa o zmniejsze- 
nie zużycia węgla, przedstawiciele 
załóg kotłowni oraz warsztatów po- 
mocniczych Elektrowni Łódzkiej* na 
„masówce odbytej w dniu 13 marca, 
podjęli szereg zobowiązań oszczę- 
dnej gospodarki węglem. 

Po krótkim  zagajeniu zebrania 
przez przedstawiciela zw. zaw., tow. 
Prycę, pracownicy poszczególnych 
działów postanowili przez wzorową 
obsługę i lepsze przystosowanie się 
do istniejących urządzeń, oszczędzać 
węgiel wysoko gatunkowy oraz 
zwiększyć stopniowo spalanie węgla 
odpadkowego (miału) w stosunku 
do roku ubiegłego z 21 proc. do 58 
proc. uzyskując w ten sposób osz- 
czędności w wysokości: 567 tys. zło 
tych. 

Następnie palacze zobowiązali się 
osiągnąć z kotłów ¿najwyższą moc 
dyspozycyjną w czasie szczytowych 
obciążeń przy.  najekonomiczniej- 
szym spalaniu węgla. Poza tym po 
stanowili oni przejść w tej dziedzi- 
nie do nowych wyższych form 
współzawodnictwa indywidualnego. 


Pracownicy, działu dyspozycji mo 
cy łącznie+z dyżurmymi ruchu i ob- 
sługą nastawni zobowiązali się wy 
gospodarować dodatkowo w ciągu 
roku 800 ton węgla w drodze naj- 
ekonomiczniejszego rozłożenia obcią 
żeń na pracujące zespoły. 

Wiele cennych zobowiązań podję- 


li pracownicy pozostałych dzia- 
łów. 

Oszczędzając węgiel, obniżamy 
koszty produkcji — oświadezył pa- 
lacz Dyktyński. 

Zobowiązania pracowników E- 


lektrowni Łódzkiej winny służyć za 
przykład innym zakładom pracy. 


107.500 zł wniosą palacze 


EA 


13 mica br. w ZPB im. Marchlew 
skiego odbyło się zebranie pracowni- 
ków energetyki, na którym podjęto 
apel elektrowni „Szombierki* i pa- 
laczy z ZPB im. Stalina o oszczędne 
zużycie węgla. Z licznych wypowie- 
dzi pracowników wynikało, że rozu- 
mieją on; znaczenie oszczędnej gospo 
darki węglem, gdyż apelowali do 
transportu o wzmożenie oszczędnoś- 
ci oraz żądali kontroli zużycia pali- 
wa, 

Zebranie zakończyło się uchwale- 
niem rezolucji, w której między in- 
nymi czytamy: 

„My, załoga energetyczna ZPB 


a 


im, Marchlewskiego, na zebrania w 


9 ZPB im. Marchlewskiego 


dniu 13 marca 1951 r. postanawia- 
my wzmóc wysiłki w oszczędzaniu | 
węgla. A Na wezwanie elektrowni | 
„Szombierki“ oraz palaczy z ZPB 
im. Stalin£ przystępujemy do współ 
zawodnictwa. Zobowiązujemy się za 
oszczędzić do końca roku 5 tysięcy 
500 ton węgla  asortymentowego, 
spalając na jego miejsce miał. 

Da to w przeliczeniu 2.380 ton 
węgla tzw. „groszku“. Przez racjo- 
nalną gospodarkę cieplną oraz kon- 
serwację urządzeń cieplnych oszczę- 
dzimy dodatkowo 500 ton miału. 
Przyniesie te razem 107.500 zł. 


oszczędności + 


było przeniesienie do najszerszych 
mas ludności uchwał Światowej Ra- 


Po nagrodzeniu aktywistów poko- 
ju 65 dyplomami uznania oraz 150 
odznakami pokoju, zebrani jednomyśl 
nie uchwalili rezolucję, w której | 
m. in. zobowiązali się spopularyzo- | 
wać wśród wszystkich mieszkańców 
miast i wsi tego województwa treść 
uchwały "wiatowej Rady Pokoju o- 
raz mobilizować każdego człowieka | 
pracy do ich realizacji przez przed- 
terminowe wykonanie zadań Planu | 
6-Ietniego. 

W WOJ. OLSZTYŃSKIM 600 akty 
wistów ruchu pokoju, przystąpiło do 
upowszechnienia uchwał berlińskiej 
sesji Światowej Rady Pokoju. 

Na okręgowym zjeździe Ligi MoT- 
skiej w Krakowie zebrami uchwalili 
rezolucję, w której czytamy m, in.: | 

„Ponad 40 tysięcy członków zrze- 
szonych w kołach Ligi Morskiej w. 
woj. krakowskim z zapałem realizu- 
je swe zadania, wzmacniając wraz z 
całym narodem polskim, światowy 
pokój. 

Przodujący 
ŚLĄSKA, 


górnik DOLNEGO 


brygadzista 


uchwał berlińskiej sesji. Rady i |domagają się 


za 
Przybyła z kop. „BOLESŁAW 
CHROBRY*, oświadcza: „Narody 


biorą sprawę pokpju w swoje rę- 
ce. Nie może przecież tak być, by 


kilką rządów imperialistycznych - de 
cydowało o losach pokoju. 

My, górnicy,  poprzemy -uchwały 
Światowej Rady. Pokoju zwiększe- 
niem wydobycia węgla, Moja bryga 
da wykonuje już trzecią normę ro- 
czną w Planie 6-letnim i jeszcze w 
tym roku zaczniemy czwartą nor= 
mę roczną”, 


(Dalszy fag pa str. 2) 


Delegacja koreańska w Łodzi 


mea 


t 


PELA ENN PREITY 


W dniu wczorajszym gościła w Ło 
dzi delegacja koreańska, która przy 
była do Polski po poprzednim po- 
bycie na Węgrzech i w Czechosło- 
wacji. Goście zwiedzili. Zakłady im. 
1 Maja oraz żłobek i przedszkole Za 
Stanisław | kładów im. Ofiar 10 Września, wszę | rzami. 


dzie serdecznie witani przez robote 
ników i dzieci. Przedstawiciele bo- 
haterskiego |narodu koreańskiego ży 
wo interescjwali się życiem 'i pracą 
naszego mjasta, nawiązując bezpo- 
średni kontakt z łódzkimi włóknia= 


Proletariat Barcelony 


wstrząsnął podstawami dyktatury Franco 


PARYŻ (PAP), — Strajk 300 ty- 
sięcy robotników w Barcelonie, kió- 
rzy porzucili pracę na znak protestu 
przeciwko nieustannemu wzrostowi 
kosztów utrzymania i spadkowi real- 
nej wartości płac, wywołał poważne 
zaniepokojenie wśród faszystowskich 
kół rządowych. 

We wtorek rano z Madrytu do Bar 
celony przybyły znaczne posiłki po- 
licyjne i wojskowe, zaś do portu 
wpłynęły 4 okręty wojenne. W no- 
cy z poniedziałku na wtorek policja 
iaszystowska Franco dokonała w 


mieście dalszych licznych aresztowań. |. 


Jak donosi Agencja AFP, rząd gen. 
Franco wysłał na północ do okrę- 
gów górniczych w Asturii silne od- 
działy wojskowe dla wzmocnienia 
tamtejszych garnizonów. Wśród gór» 
ników Asturii panują bowiem silne 
nastroje strajkowe i ruch oporu prze 
ciwko reżimowi Franco, 


Wydarzenia w Barcelonie odbiły 
się głośnym echem w całej Francji. 
Prasa francuska poświęca strajkowi 
w Barcelonie czołowe miejsca. 

Sekretariat Francuskiej Partii Ko- 
munistycznej wydał w związku z bo- 
haterską walką robotników barcelon- 
skich odezwę, która głosi: 

„Francuska Partia Komunistyczna 
przekazuje swe gorące pozdrowienia 
robotnikom Barcelony, broniącym się 
przed niesłychaną nędzą i wyzy- 
skiem, jakie przyniósł im ustrój fran 
kistowski, 

Rozpoczynając strajk i olbrzymią 
akcję mas pracujących przeciw zwyż- 
ce cen i głodowym płacom, robotni- 
cy katalońscy zadają poważny cios 
krwawej dyktaturze faszystowskiej. 
Wypadki w Barcelonie świadczą o 
potężnym wzroście ruchu robo.nicze- 
go i ludowego jak również o wspa- 
niałej odwadze, która zawsze oży- 


» 


wiała wielki į szlachetny lud Hiszpae 
nii Świadczą one, że nie łatwo bęe= 
dzie  imperialistom amerykańskim 
przekształcić Hiszpanię w swą bazę 
wojenną“. 

PARYŻ (PAP). — Prasa francus- 
ka donosi, że mimo niesłychanego 
terroru reżimu, frankistowskiega, 
który. skierował do Barcelony od- 
działy policyjne, wojskowe i oddzia 
ły Falangi, — przeszło 200 tysięcy 
robotników nie wróciło do pracy. 

W. całej Hiszpanii policja i woj- 
sko znajduje się w stanie pogoto- 
wia. We, wszystkich ośrodkach. ro- 
botniczych odbywają się masowe a- 
resztowania. Dotyczy to. w szczegól 
ności zagłębia górniczego w Asturii. 

Na murach domów miast hiszpań 
skich pojawiły się napisy. piętnują 
ce reżim faszystowski Franco, odpo 
wiedzialmy za nędzę i głód mas pra 
cujących Hiszpanii. 


e | 


Polska delegacja: handlowa podpisała przed kilku. dniami. w 4 Moskwie 
Po wzajemnych dostawach: towarowych: naš roki 1954 międz y Polską 
Związkiem Radzieckim, przewidujący wzrost połsko-radzieckiej wymia- 
my. handlowej o 25 proc. w porównaniu z wysokim: poziomem rolu minio- 
Naszej stosunki gospodarcze z ZSRR uregułowam* są amowami ze 
stycznia 1948 roku oraz z czerwca” 195% ri W rolta: ubiegłym, ząstało za- 
wattó porozumienie o wzajemirych: dostawach towaro na lafa 1953— 
1958; poro:iiimienie w sprawie dostaw kredytowych: etu przemjssłowego 
dła* Polskij w okresie 1951-1958" oraz protokół] przewidujący w 


J 


latach 1954 — 1957" zwiększenie ©' 35 prooi o i towaro- 
wych w pokównaniu z poziomem: ustałonym: w z 1948 r. (Na pod- 
stawie tych 'umiów Polską. korzysta z radzieckiego kredytu cyjnego 
w wysokości! 2,2 miliarda rubli: 7 
Podpisanty ostatnio protokół ustala: warunki dostaw: i : 5ławo pre- 


Układy. te! przewidują: szybki rozwój; gwadiów, arara ae e: ale iak- 


fak, wymiana 


/ wzrost wymia 
pdlsko-radzieckie obroty tó 
Wźrost wymiany nie op 


obrabiarki, szamiychody, traktory, motacykłe, maszyny budowlane, roliticze, 
Polska wywozić będzie da ZSRR węgiel, koksi, wyroby 


i inne oraz tłuszcze przemysłowe i niektóre gatunici zlsóż. . 

3 hutnicze, tka 
niny; wyroby, prziemysłw metalowego, chemikalia, szkło, papier, cuk 
rowoży, wagony osobowe i towarowe, = więp 


P przemysłowe, A ag 
Dostawa przez Związek Radziecki ważnych artykułów przemysłówy ch, 
* „BttEOWCÓW i niektórych deficytowych artykułów ro | uożłówia w am 


harmonijny i zgółlny z potrzebami kraju rozwój jodarczy, którego, nie 
sRóezakawownć ri tego czy innego surowca lub półłabrykatu. Możfiność 
zaś lokowania na ryku radzieckiem naszych nadwyżek eksportowych fumo- 
żliwia nam spłacenie towarami cennych dia naszej gospodarki dostaw. 

Stale zzcieśniająca się współpraca gospodarcza zapewniająca kot :zyści 
obu stronom i pomo: w rozwoju krajów słabszych — oto cecha stesr ków 
jakie łączą w dziedi:inie ekonomicznej narody rządzone przez lud ! pracu- 
jacy, Jak- gruntownie różni się ta zasada od reprezenfowanej prź ez im- 
perialistów amerykańskich polityki ucisku i dys gosp :czej. 

Zacieśniejąca siz z roku na rok połsko-radziecka współpraca gospo- 
darcza” obraca wniivecz ańtypolskie plany amerykańskich panan pppoe 
którzy; za: wszelką ceng chcielihy zahamować, fak jak to czynif i zawsze 
przedtem, nasz rozwój! gospodarczy. , 

Szczególnie. doniiosie znaczenie dla naszego szybkiego, mie ustaiińtgo 
marszu naprzód mają. radzieckie, dostawy inwestycyjne, ty ch 1 
pomyślenia byłoby postawienie tak śmiałych i ambitnych zadań, jakie po- 
stawił przed marodem polskim Plan 6-letni, : 

Codziennie niemal mnożą się w prasie wiadomiości © postę ;pch robót 
ińwestycyjnych przy! budowie lnombinatu Nowa Huta, fabryki 4 samochodów 
osobowych: na Żeraniu, ciężarowych w Lablinie, elektrowni w ' Jaworznie, 
| zmechanizowanych zakładów hutniczych w C zęstochowie, 


owoczesniych r - 4 
kom biinód: Hawełiczesgie w Piotrkowie itp. A wszędzie, mia, wszystkich 
ny, dla wsl zystkich tých 


- 


n GG ZEE 


tych budowach pracuje radziecki sprzęt mechanicz 
gigantów przemysłowych: nadtikwdzi wyposażenie i maszyny te 
adzieckiego:. - 

Rok 1954 | jako decydujący al powodzeniu całego wielkie o Planu 6-1et- 
niego” będzie: się: charałtteryzow ał oddawaniem do użytku | iela inwestycji 
przemysłowych: oraz wzmożony m tempem budowy obiektć iw „ maóej ga- 
awansowanych, Związek Radziecki, aby ułątwić nam wykg nanie tych ga- 
dań; zgodnie: z ostatnio podpisartym protokółem zwiększy w ydatnie w r. b. 
dostawy urządzeń: przemysłowyc projektów i do- 
kumentacji 


i maszyn oraz zara bę 
techinicznej dla namtych nowopowstających dładów produk- 


cyjnych; i A 1 7 ój MeS 

Szybszy. wzitost obrotów: handlowych między ZSRR A olską niż całego 
polskiego” handlu; zagranicznego stanowi nowy dowód z śniającej się co- 
raz bardziej współpracy gospoditrczej obu państw i rosnącego znaczenia 
stosunków handlowych ze ŹZwiątkiem Radzieckim dia rolzwoju naszej $0- 


z z zm reg ga zał serdecznejj braterskiej solidarności! Polski 1 ZSRR w 
walce 0! TRWAŁY POKÓJ, POSTĘP I DOBROBYT NAltODÓW. 


<= eta Gi 


leńcze, ludobójcze: zamiary — twy- 
razit równocześikie zaniepokojenie Ż 
powodu faktu, :te istnieje na świe- 
cie sihiy ruch óporu przeciwko za- 
stesówania bromi| atomowej. Nie u- 
krywał on śwej obawy przed „po- 
ważną reakcją i ą lub inną, 
jaką może wywołkć zrzucenie bóm- 
by atomowej”, ale| liczyć się należy 
— powiedział Eisé = jedy- 
nie z tym, co jest. „korwystne dla 
USA*, b 


WASZYNGTON (PAP. — Gaulei 
ter amerjykańskiydla Eluttopy Zachod 
niej, Eisenhower, ujawmił swe a- 
wantiurmicze plany i pobrzękutjąe 
borńba' atomową; oświadczył, że nie 
awama się użyć bomby atomowej, 
jeżeli akctja taka bedzie korzystna 
dla: Stanów” Zjednoczonych. 

Fisenhower,; ujawniając swe gas 


+— 


bez Efóty;ch mie do - 


-. Eisenkiewer ujawnia swe ludobójcze plany 


Ñ inesi 
INa mateireste 


Łqarstwo — broń zawodna 


OW czasy, gdy amerykańscy agresorzy 


LONDYN (PAP). œ Cyniczne o- 
świadczenie Eisenht wywołało 
oburzenie i wańiepoikojenie brytyj- 
śkiej opinii publieziej. Na margine- 
sie tego awanturnie oświadcze- 


mia sekretarz generziiny Brytyjskiej 
Partii Komunistyczriej, Harry Pol- 
fitt, złożył deklarację, w której czy- 
tamy m. im: | - 
Brutałne słówa flisenhowera po- 
wiity wstrząsnąć Jtażdym obrońcą 
pokoju w Wielkiej Ejrytanii i wzmóc 
i é ruchu w iobronie pokoju, 
|by okiełatać takieh |szaleńców, jak 


želi osić! nw Koret (cięski i poraż 
Tj, asil Mo Arthuro produkuje maso 
too funtustyczne: brednie rd: temat liczeb 
ności. ochotników olilńskidh, wspierają” 
cych: bratersko” i boharersho koreańską 
armię: ludową. Według reluejt i komuni 
katów b arenie zna 4 sztabowców, 
Łiczbo chińskich ochotników wzrasta zdu 
»tiietcająco” już nie od dnia, \® có godzinę; 
drogę: niewytłumaczonych „cudów — 3 
tsieoy i dziesiątków tysięcy powstają 
setki tysięcy, „a nawet miliony (1, z batal 
żonów:i: pułłtów=dywizje,. korpusy i całe 
armie! To żonglowanie olbrzymimi cyfra 
mi nie jest, oczywiście, - pustą zabawą, 
lecz ma cel okrąglony: chodzż;0 to, by 
«b morzu tych astronomicznych liczb uto 
pić istotne przyczyny ameitykańskich 
kluski i niepowodzeń. y 

Ale żonglerom przytrafiają | się nie 
raz wypadki i wypadki niemiłe. Doś- 
wiadezyli tego również  niezbytą zresztą 
sgrabni autorowie komunikatów ;amery* 
kańsłtich, brnąc coraz głębiej w tbagnis= 
e gqszcze fałszów i zakłamania, , 

Korespondent burżuazyjnego dzienni 
Ru paryskiego „Łe Monde“ („Śtwiać”) 
opowiada na ten temat ciekawą * sałato 
rę historier Sztab” jedhtej x dywiz, e 
rykańskieh ogłosił niedawno; że! podr 
etay odpierania diaku oo Moliedeh 
sliich' ochiomiltów, złożonego # j l 
sibiro 2.271 Chińczyków: tożiewita budownictwo pokojowe i 

Nafaezerowane takimi bzdurami „ra. | rastępicją stale óbnmiżki ceń, jak to 
porty” Mać Arthura kierowane |są dó | åp: miało miejsce. w dniu 28 lutego 
ONZ, aby przekonać satelitów amierykań | br. 


skie o niezwykłej. rzekomo „dzielnoś 

a" AEREO żołnierzy i d „kolój BRONISŁAWA TOMASZEWSKA, 
sulnych jakoby rozmiarach tzw. „agre- |tkaczka ż ZPB im. Marchlewskiego, 
sji" chińskiej na Korei. oświadcza: 

Ale kłamstwo, jak to wiadońto pów| Apel Światowej Rady Pokojii 
stechinie, ma krótkie mogi — i nie|wzywający do trwałego porózumie= 
duleko: na nich łgarz zajść potrafi. nia 5 mocarstw, późlada historycz= 
ne znaczenia. ; 


(Dokończenie fje str: 1) 

WACŁAW STAROSTA, kierównik 
przędzatmi ZPB im. Dubois Oddział 
I, stwierdza: 

Walka o pokój jest obowiążkiem 
"każdego uczciwego kzłowieka, toteż 
każdy uczóiwy 6złołwiek solidaryzu 
je się z Apelem Światowej Rady 
Pokoju. Sądzę, że narody całego 
świata zrożumiały; podłą politykę 
podżegaczy woójemsłych. Widzą One, 
że w krajach  ikapitalistycznych 
wamaga się wyścig, zbrojeń i pógłę 
bia się nędza mas (praeujących, gdy 
małómiast w Związku Radzieckim 


+ 


[jest nieodzowne w punkcie, dotyczą- 


||mi, Co się tyczy kwestii wycofania! 


| się sumo przez się, że nie da Się ona 


|jowego z Niemcami i powinna 


( 


ywarcia traktatu pokojowego z Niemr- 
«9|cami oraz wycofania 


| 


Zacieśnia się wspólpraca gospodarcza S trawa Niemiec i redukcja 


winy być rozpatrzóne przez | 
Radę Ministrów Spraw Zagranicznych 


A 

MOSKWA APAP). — Korespon-|legacja ZSRR uważa, że, sformuło- 
dent agencji TASS donosi z Paryża: | wanie drugiego punktu jej propo- 

12 marca | pod -przewodnictwem | zycji jest słuszne, ale ponieważ wy- 
przedstawicidla ZSRR, Gromyki, od-Hjaśniło się, że na podstawie tego;|: 
było się sifjdmme mosiedzenie konfe-j sformułowania trudno osiągnąć żg0- 
rencji zastejpeów ministrów spraw ża/| dę Wszystkich ticzestników komfefen- 
granicznych ZSRR, Wielkiej Bry-|eji, delegacja ZSRR wyraża :goto-; 
tanii, Star/ó/y Zjednoczonych i Fran- | wość zmiany tekstu drugiego ‚punktu; 
cji. 

W to'sa dyskusji oświadczył 
Gromyj ío zarówno delegacja 
ZSRR Ajak i delegacje innych repre- 
zenti/łących tu mioczrstw poruszyły 
dode: punkt propozycji radzieckich, 
dofyczących przywrótenia jedności. 
"Ńiemiee, przyśpieszenia zawarcia 
Araktatu pokojowego z Niemcami i 
stosówmie o tego wycofania wojsk 
okupacyjnych z Niemiec. Beleytcja 
rudziecka wudal wważa, że postane-| 
wienie w sprawie przyśpieszenia za- 


— śpieszenie zawarcia traktatu poko- 
jowego z Niemcami, jak również o 
wycofaniu wojsk ©okupacyjrtych z 
Niemiec. j 

W zmienionej redakcji drugi 
ptmkt propozycji radzieckich będzie) 
miał następujące brzmienie: „O przy 
wróceniu jedności Niemiec i zawar= 
ciu traktatu pokojowego z Niemca- 
mi”. 

Gromyko podkreślił, że w nowej 
redakcji drugi punkt propozycji ra- 
dzieckich jest zbieżny co do swej 
treści z trzecim punktem propozycji 
trzech mocarstw. W związku z tyn 
Gromyko wyraził nadzieję, że przed 
stawieiele trzech mocarstw zgoda: 
się z nowym sformiłowaniem dru-| 
giego punktu propozycji radwiec- 
kich. 


2 stosownie do 
tego wojsk okupacyjnych z Niemiec 


cym traktatu pokojowego z Niemca- 


wojsk okupacyjnych z Niemiec —| 
zaznaczył Gromyko — to rozumie 


oddzielić od Sprawy traktatu poko: 


wania pierwszego punktu propozycji 
być 


trzech mocarstw, Gromyko  śtwiet- 
dził, że podobnie jak pieiwotna re- 
dakcja tego punktu — stówmułowa- 
nie to zmierza do tego, by zastąpić 
pierwszy i trzeci punkt radzieckiego! 
projektu porządku dziennego. Rów- 
nież w swej nowej redakcji punkt 
ten nie porusza zupełnie sprawy de-' 
militaryzacji Niemiec i niedópusz-| 


komisja Sejmowa 
rozpatrywała wydatki na obronę narodową 


WARSZAWA (PAP). — Sejmowa] dobnie zresztą jak i wsdatki ma 
Komisja Plana Gospodarczego ij wsżystkie inne dziedziny życia ipi- 
Budżetu rozpatrywała ostatnio wy | stwoweśo, to jednak protentowy ich 
datki preliminowane w tegorocz= | udział w budżecie systematycznie 
nym bnudżecie na obronę narodową. | mrałejć. W 1949 r. wydatki na ten 

Sprawozdawca pos.  Pokrzywaj eel stanowiły 8,4 proc, ogółu bułłże- 
(ZS) stwierdził, że aczkolwiek wy= | ta, W roku 1950 — 7,9 proc. aw r. b, 
datki ma obronę narodową  wzra-| %,2 prot. - . 
stają w liczbach bezwzględnych, po-| Pyrzeżnaczeńie olbrzymiej więks 
moon, | 601 WYGAŁKÓW budżetu na ZOSpoOłar- 
kę uspołecznioną i urządzenia socjal 
no - kulturalne świadczy wymow- 
nie, że nastawiemi jesteśmy na po- 
kojowe budownictwo, na rozwój go- 
spodarki narodowej i że dużą wagę 
przywiązujemy do poprawy Warin- 
ków bytowych i kułturałnych czło- 
wieka pracy. 

Sprawożdawca na tle naszego po 
kojowegó budżetu omówił rozdęte 
budżety wojenne państw. mMmperial- 
stycznych, które przewidują na zbro 
jeńie od 40 do 75 piac. całości wydat 
ków i obciążając poważnie masy pra 
cujące w tych krajach doprowadzają 
do upadku przemysł cywilny, wy- 
wołują nędzę i beziobocie, Budżet 
Stańów Zjednoczonych przewiduje 
na cele wojenne 50 miliardów aoia- 
rów, Czyłi 50 razy więcej, miż w la=. 
tach przedwojennych i prawie dwu- 
krotńie więcej niż w latach 1941742. 

Przewodniczący Komisji pos. Prof. 
Lańge (PZPR) podsumowując dy- 
skusję podkreślił, że pokojowy Oha- 
rakter budżeiu i płanu nie jest by- 
najmniej oznaką słabości Poiski 
Ludowej, Słaba była Polska przed- 
wojenna, której rozwój gospodarczy 
chrześcijańskich; był zahamowany. Siłę Polski Ludo- 

2) eaniepokojenie  Bisenhowera | wej zapewnią wykonywanie zadań 
wskutek wzrostu nastrojów przeciw | Płanu 6-letniego, planu budowy pod 
ko zastosowaniu broni atomowej. 


Kwas cytrynowy 


produkujemy w kraju 
WARSZAWA (PAP). — W ñaj- 


rozpatrzona jednocześnie. 

Mimo to — mówił dałej przedsta- 
wicie! ZSRR , przedstawiciele 
trzech mocarstw, zwłaszcza zaś) 
przedstawiciel USA, dJessmp, upor- 
czywie ©oponował przeciwko umiesz- 
czemia wspomnianych dwóch posta” 
nowień na porządku dziennym. De- 


Wysokie odznaczenie 
prof. dr. S.Pieńkowskiego 


WARSZAWA (PAP). — W dniu 
13 bm. odbyła się w Ministerstwie 
Szkół Wyższych i Nauki dekoracja 
prof. DR. STEFANA PIEŃKOW- 
SKIEGO Krzyżem Komandorskim 
Orderu Polonia Restituta, nadanym 
mu przez prezydenta RP z okazji 
30-1ecja pracy naukowej. 


Fisenhower oraz tych, w imieńiu któ 
rych Eisenhower przemawia i dzia- 
ła, 

Dziekan Canterbury — 
Johnson oświadczył, że 
Eisenhowera ujawnia: i 

1) obłudę propagandy  głoszącej, 
że pakt atlantycki broni zasad 


Hewlett 
deklaracja 


staw socjalizmu. 


przez opiiszczenie wzmianki © przy- |” 


delegacji 'radzieckiej, Które 
spztrywane :przez 


$praw Zagranicznych, la mianowicie: 
sprawę 


Nawiązując do nowego sfonmuło-|* 


bliższym czasie ukaże się w sprze- 
daży kwas cytrynowy produkcji kra 
jowej. 

Centralny Zarząd Przemysłu Cu- 
krówniczego w końcu lutego przy 
cukrowni Raciborz uruchomił pro- 
dukcję kwasu cytrynowego nie wy- 


twarzanegó dotąd nigdy w Polsce. 


Cały naród polski 


popiera Apel Światowej Rady Pokoju 


Nie ma takiej kobiety w świecie, 
która by pragnęła posłać swych bra 
ci na nową rzeź i zawieruchę» wo- 
jenną. Będziemy wytrwale dążyć 
do utrwalenia pokoju w świecie. 
Przez zwiększenie produkcji da kla 
sa robotnicza Polski swój wkład w 
obronę bezpieczeństwa świata. 

MARIAN KUBIAK, ślusarz z Za- 
kładów im. Armii Ludowej, mówi: 

Towarzysz Stalin powiedzłał, że 
jeśli narody Świata: sprawę pókóju 
wezma w Swe ręce i będą jej bro- 
niły konsekwentnie do końca, to 
swyciężymy. 

Witając Apel Światowej Rady Po 
koju i słowa tow. Bieruta na VI Ple 
num KC PZPR, że wałka 6 pokój to 
walka 6 niepodległość naszej ojczyz 
ny, zobowiązuję się oddać do użyt- 
ku w jak najkrótszym czasie opra= 
cowańy pomysł  racjonalizatorski, 
który przyńiesie dalsze oszczędności 
nesżym eakładom i naszemu pań- 
swa, 


Niedawno prezydent Truman mia 
nował niejakiego Charlesa Wilsona 
dyktatorem gospodarczym Stanów 
Zjednoczonych. Niejaki Wiłson ma 
przygotować trzecią wojnę świato- 
wą; na drugiej zarobił mieźle, był 


bowiem dyrektorem wielkiego kon- 
cernu neral - Motors, sty i 
banki powitały tę nominację z za- 
chwytem. 


Republikanin Dewey pochwalił 
dyktatora w specjalnym przemówie 
niu, żądając wysłania wojsk ame- 
tykańskich do. wszystkich zakątków 
świata. Ameryka — mówił Dewey— 
nie może się izolować ©d reszty 
świata, gdyż sprowadza mangan z 
Indii, uran z Afryki, kawę z Poład- 
niowej Ameryki; trzeba więc pil- 
nóować źródeł surowców. 

Tygodnik podżegaczy wojennych 
„Times” dał portret Wilsona na ©- 
kładce. Obok uśmiechniętej twarzy 
dyktatora, wyrasta na okładce drze 
wō śmierci Korzeniami oplata oo 
fabryki, wieże naftowe, drapacze 
chmur, wiejskie domy; zamiast owo 
ców zwisają z jego gałęzi narzędzia 
mordu: bomby, okręty wojetne, ra- 
kiety, czołgi, pociski, 

Nie jesteśmy slepi: widzimy mit- 
bezpieczeństwo wojny. Wydatki na 
wojnę wzrosły w Stanfch Zjedno- 
czonych 50 razy w porównaniu z To 
kiem 1939, W Maroku, policja frai- 
cuska bombardowała otwarte mia- 
sto Fez. W Korei agresorży amery- 
kańscy użyli gazów trujących. 

Wypuszczońo z więzień hitderow 
skich siepaczy, Generał Eisenhower 
obiecuje im intratne posady w bzta 
bie atlantyckim, Okupanci zakła- 
dają miny na drogach, autostra- 
dach, mostach niemieckich. Wyrza- 


P LJ 


czenia do ich remilitaryzacji, zastę”. 


pijąc je mglistą formułą © „pozio- 


mie zbrojeń“, która wypełnić można 
dowolną treścią“. 


"Na Ipodśtawie ‘fej formuły moża 


Gnawa również sprawę zwięksźe-! 


nia zbrojeń, podczas gdy w rzeczy, 
wistości istnieje zadanie redukcji 


winniśmy dopuszczać do dwuznacz- 
ności, niejaśności i niedomówień. 
"Na zakończenie przedstawiciel 
ZSRR powiedział: 

Nie miożna Się zgodzić z mową re 
dakcją pierwszego punktu, mija 
ona bowiem dwie ważne propozycje, 
= mil 
szym zdaniem — powinny być roz- 
Rade Ministrów! 


«demilitaryzacji Niemiec ~i; 
niedopuszczenie ‘do ich reńtilitaryfa-| 
cji oraz sprawę redukcji sH zbraj-, 
nych czterech mocarstw. 


skrócenie postojów w pracy. 


przyjaciół 


POWAŻNE OŚIAGNIĘCIA 
+ PRZEMYSŁU, 
CZECHOSŁOWACKIEGO 
PRAGA (PAP). Państwowy 
Urząd Planowania CSR opubliko- 
wał wyniki wykonania planu produk 
cji przemysłowej w 'lutym 4951 r. 
Komiinikat wskazuje, że przemysł 
czechosłowacki wykonał plan luto- 
Wy w 102,3 próc. Przemysł 'ciężsi 
wykonał 'plan w 024 proc, |prze- 


'|smysł lekki — w 102 sproc., przemysł 


spożywczy — w 102,8 proc. 


W ZS ROZPOCZĘTO 
SIEWY WIOSENNE 

Na rozległych terenach południa” 
wych obwodów Związku Radziedkie- 
go przystāpiono do siewów wiosen- 
nych. | j 

Kołdhożnicy (Ktbania pracują już 
w polu, walcząc o wzorowe przepro- 
wadzenie siewów. (Tysittce traktorzy= 
stów Kubania i obwodu stąwropol- 
skiego włączyło się to współzawod- 
'tictwa o jak najlepsze wykorzystanie 
(maszyn rolniczych 'i b maksymalne 


Związkowcy niemieccy 
poztruwiażą — | 

Centralna Radę Związków Zawodowych 

| 


WARSZAWA (PAP). — Gertral 
ma Rada Związków Zawodowych. 
otrzymała serdeóżną (depesze oü’ 
Centralnej Rady Wolnych Nit- 
mieckich Związków Zawodowych 
(FDGB) z okazji Miesiąca Przyjaż: 
ni Niemiecko ~ Polskiej. W Hepe- 
szy tej czytamy m, in.: i 

„Odra i Nysa jest granicą przy- 
jaźni między narodem niemiec-, 
kim i polskim, Przez granicę fe. 
"podają sobie ręce fmasy pracujące! 
obu narodów do wspólnej walki 
dla utrzymania pokoju Światowe- 
go". i 

Depesza stwierdza, że masy praj 
ceująte Niemiec Zachodnich coraz. 
aktywniej występują Dreeciwko: 


remilitaryzacji i ponownym zbro- 
jehiom. 
„Niech żyje potężny front poko- 
ju, na Którego czele Stoi niezwy< 
«iężońny Związek Tadziecki!* = 
'€zytamy w zakończeniu deptszy. 
Depeszę podpisał 'przewodniczą- 
cy PDGB — Warnke. 


Otwarcie linii kolejowej 
łączącej ĆSR z NRD. 

PRAGA (PAP). — W tych 'dniach 
mastąplo uroczyste otwarcie linii 
kolejowej na trasie Vansdorn (Cze- 
'«hy) — Zittau (NRD), łączacej Cze 
«hosłowację z Niemiecką Republiką 
Ludową. 


5 


Naród koreański wałczy 


i odbudowuje swój kraj 


MOSKWA (PAP). — W chwdi 
gdy ma frontach Korai toczą się va- 
cięte walki, robotnicy i chłopi ko- 
Teańscy na zapleczu bohaterskim wy 
siłkiem i ofiarną pracą odbudowują 
fabryki i zakłady przemysłowe Zrii 
szczone preez batbarzyńców amety=| 
kafńiskich, odbudowują przemysł, 
transport i rolnictwo, 

Jak donosi agencja TASS z Phe- 
nianu, chłopi koreańscy nie bacząc 
na ciężkie warunki Okresu Wojny, 
przystąpih już do «siewów wiosan-- 
mych. . 

We wszystkich prowincjach, mia-| 
stach i wsiach Koreańskiej Republi 
ki Ladowo = Demokratycznej w 
szybkim tempie posuwa się naprzód 
odbudowa fabryk, domów mieszkal 
nych, sklepów, hotel, restauracji 
ita. W prowincji północny Phenian | 
czynnych jest obecnie znacznie wię 
cej przedsiębiorstw _ spółdzielczych, 
niż w okresie poprzedzającym agre- 
sję amerykańska. 

MOSKWA (PAP). Agencia 
TASS podaje z Phenianu, że w zwią | 
ku z przypadającą w tych dniach, 
5r a reformy rolnej w Korneań. 


skiej Republice Ludowo - Demokra 


| 


TADEUSZ BOROWSKI 


cają ludność z wiósek, aby budo- 
wać  łotmiska. Planują zrzucenie 
bomb atomowych na węzłowe punk 
ty komunikacyjne Europy. Zdege- 
nerowani uczeni zastanawiają Się, 
czy bomby wodorowe zdolne są ża- 
twuć atmosferę ziemską, Ośltaepiań 
pedagodzy angielscy każą ćwiczyć 
się dzięciom w <chowaniu się po 
stół w razie wybuchu bomby ato- 
mowej. 1 

Nie jesteśmy Stepi. Śledzimy' u- 
ważnie zbrodniczą robotę piopa- 
gandy imperiafistycznej, która facho 
wo, metodycznie roznieca histerię 
wojenną, szerzy fatalizm wśród ła- 
dów, stara się sparaliżować Serce, 
wolę, rozum narodów., Wiemy, że: 
wojna może wybuchnąć wtedy, gdy 
uda się agresorom obezwładnić wo- 
lę narodów. Dlatego prowadzimy 
wytrwałą,  zaciętą, nieprzerwaną 
wałkę z tą propagandą. Odwołuje- 


my się do doświadczenia odów, 
które doznały na sobie © ności 
wojny, wołamy o pokój, liejsze- 
mie zbrojeń, wycofanie w oku- 


pacyjnych, gdziekolwiek się znaj- 
dija, © pakt pięciu mo* 
carstw, j 

W tej walce odnieśliśmy wielkie, 
historyczne zwycięstwo, Co 
człowiek, żyją: dpi 
Apel  Sztokholmski,  Potrafifiśmy 
przeprowadzić największą w histo- 
tii człowieka mobilizację opinii ładź 
kiej Potrafilismy obudzić sumienia 


naródów,  uświadomiliśmy ludom 
ich siłę. 
Ale Apel Sztokholmski był tylko 


pierwszym krokiem do utrwalenia 
pokoju, Pora uczynić krok dalszy: 


«se podał on 6 


tycziej, odbyła się w Pherianie uro 
czysta akademia. 

Referat poświęcony tej rocznicy 
wygłosił wiceprzewodniczący KC O- 
sólnokoreańskiego Zwięzku Ohłop- 
skiego Hen Ceer Ten. 

Dzięki reformie rolnej — powie- 
dział on — 12000 chłopów bezrd- 


Sekretarz generalny 


KP USA fow. Dennis. 


zwolniony z więzienia 


NOWY JORK (PAP) — W dniu 
12 marca sekretarz generalny Rò- 
mitetu Narodowego Komunistyczne | 
Partii USA Dennis costał zwolniony 
z więzienia. a 

Dennis oświadczył przedstawicie- 
łom prasy, że eamierza w da t 
ciągu walczyć w obronie pokoju, 

Jak wiadomo, Dennis został osa- 
dzony w więzieniu za „brak Szacun 
ku“ wobec osławionej komisji bada 
mia działalności antyamerykańskiej *. 


"O PAKT POKOJU 


zbudować fundamenty pokoju. Świa 
towa Rada Pokoju, prawdziwy par- 
lament ludzkości, wezwała narody, 
aby żaądały zawarcia Paktu Pokoju 
między pięcioma wielkimi mocat- 
stwami: Związkiem Radzieckim, Sta 
nami Zjednoczonymi, Wielką Bry: 
tamie, Chinami Ludowymi, Francją, 
Pakt Pokoja zmierza do wyeliminó- 
wania groźby wojny, Opinia ludzka 
©zna za zbrodniarza rząd, który to 
Paktu Pokoju nie przystąpi, 4 

Gazety imperialistyczne obawiają 
się, że Apel ol Pakt Pokoju znajdzie 
wśród łudów jeszcze szerszy odzew, 
niż Apel Sztokholmski, Istotnie: za 
apełujemy do wszystkich łudzi, któ* 
trzy pragną pokoja i rozbrojenia, 
którzy chcą, by straszna zmora nie- 
pewnego jutra, jaka leży na sercach 
milionów uczciwych, ma ludzi 
znikła bezpowrotnie, Walka o Pakt 
Pokoju skończy ż histerią wojenną, 
która wysysa móżgi „intelektuałi- 
stów” Zachodu. 4 

Walka o Pakt Pokoju nie będzie 
lekka. imperialiści rozpętują perfid . 
ny aparat propagandy, klamstwa, 
dywersji, prowokacji. Przeciw temu 
frontowi wojmy, przeciw qdyktato+ 
rom gospodarczym i ich opłacanim 
pomocnikom, wyprzedającym wia» 
she tatody, powstanie jeszcze szer- 
Sey, jeszcze potężniejszy front po> 


e pozwolimy, aby na nasze 
dzieci spadać miały zatrute owoce 
z drzewa wojny i śmierci, hodowa* 
negó przez obłąkanych ogrodników 
Wall-Street, Chcemy, aby cieszyły 
się one owocami z drzewa pokoju, 
ramianymi, jak jabłka Miczurina. 
Cheemy tego mie tylko dla na. 
szych dzieci, pragniemy tego rów- 
mież dla dzieci amerykańskich, 


dowy f 


KZI, mieszczamy fragmenty artykułu 
sej kretarza” *KC PZPR, tow. Edwarda Odha? 
ba, Artykuł ten ukażał się w numerze 1(25) 
pisma „Nówe Drogt“. 


chwały VI Plertim KC mają niewątpliwie ogiom: 
nę. nie pólityczne i dają parfii NOWY półężny 
środek mobilizacji najszęrszych mas wokół pró AU 
w, o „pokój: i Plañ 6-lefni, plañ „budowy. staw 
jaja audois silnej i pzcześliwej Polski, 
Tow. t podkre; ił, że wysunięcie hasta tontu” 
ioie nie oznacza” eni miany naszej strategii, * 
nawroiu do-haseł z okresu okUipacji czy też z okre“ 
mi Rządu Jedność Narodowej. 


yait zatrzymać się nieco nad różnicą, pomiędzy , 
em narodowym, który budowaliśmy w okrese" 


KOK a_obecną forhią i. treścią frontu 'nafóddweżo 


c, s yake o pokój i Plan 6-lefni! ,w okresie, okupacji - 


bi SWANS frónt naródówy. pód ‘hegemonia proleta- 
riafu, obejmujący szerokie masy pracująte — róbotni= 
ków, „chłopów, „arobnomieszczaństwo, intefigghcję =, 
RECT da: 'sfupiEnia wszystkich zdrowych sił narodu 

eddinych do walki z okupantem i agenturefni i imipe- 
ri dny mi, w „oparciu o sójusz ze Związkiem Ra- 
dzieckim, i międzynaródowymi siłami postębu i de 
„ mokrącji. 

„Wyjąfsowe « besfialstwo hitlerowskiego okupanta i 
EAF awafturhictwo polityczne sprawiało, że dość licz- 
ne grupy kułackie, szczególnie zdeptańe lub wrócz wy- 
właszczone przez okupanta brały udział w kierowanej 
pfzeź nas “walce wyzwoleńczej. 


„Większość: bifżuaźji mięjskiej i obszarnicy w ma- 
sie swe nawet, w „oblicza, gróżącej narodowi „polskie- 
mu za dy, zaciekle zwalczali tworzony przez nas 
front narodówy i.idćę sójuszu polsko - radzieckiego, 

którego nie mogło być mowy o w. yżwoleniu.. Pol- 
k-s Bürżůäzja. polska niemal od zarania swej historii 
wykażała orgańiczną niezdolmość dó walki o interesy 
narodu, do walki o niepodległość. Proces ghicia tej 
klasy „społecznej obiektywnie spychał ją na pozycje 
wrogie narodów, na pózycje zdrady narodowej. Prze- 
jawiałó się to szczególńie jaskrawo w okresie między- 
wojennym oraz w okresie walki z okupantem hitle- 
TOWSKIM., Front narodowy, budowany pod kierowni- 
cetwem w warunkach zaciekłej walki klasowej, 
ostrzem swoim skierowany był przeciwko okupantowi 
i pizeciwko: tej i części polskich . klas posiadających. 
przeciw tym kapifalistom i obsżarnikom, którzy fak- 
tyczhie stawali się spólnikami okupanta, którzy sabo- 
towali walkę z okupantem, którzy zdradłańi | sbrawę 
narodową. 


Partia nasza, kierownik frontu narodowego, wysu- ` 


wała wówczas przede wszystkim hasła walki o wyzwo 
lónie narodowe. ale nie ulega wątpliwości, że walka 
frontu narodowego w oparciu o Związek Radziecki 
pod hegemonią proletariatu przeciw okupantowi, 
przeciw, obszarnikom i najbardziej reakcyjnym, naj- 
bardziej zdradzieckim grupóm. burżuazji torowała dto 
gë zwycięstwu dyktatury proletariatu. 
Front narodowy skupiający szerokie masy w ERR, 
E > okutał item z natury rzeczy wysuwał inne hasła niż 
ĝi Sa front riatodowy . w walce o pokój i Plati 
: _Byłoby. jeg hak błędent szikać różnic istotnych 
CA W tych. ia e PA YCH cechach, w hasłach i ter 
MinÓTOgH. Różńice miey. frontem narodowym z okre 
su walki z okupantem czy bezpośrednio po przepędze- 
niu okupalitą a frońtemi" narodów ym w okresie obęc= 
nym, są to różńice jakościowe, a nie tylko fdrma?ne, 
zawarte w cechach zewnętrznych. W okresie okupacji 
walczyliśmy przede. wszystkim o  przepędzenie , oku- 
panta, o zwycięstwo w wojnie wyzw oleńczej, d rów- 
AA dE: walczyliśmy przeciw zdradzieckiej, zabfze- 
ej, impenalizrmiowi reakcji polskiej o nową, . ludową 
A która by chtoniła Polskę przed powtórzeniem 
sie tr agedii wrześniowej, która by w sojuszu ze Zwiąż 
kiem RAEC utrwahtà nasza. niepodległość; która 
by odbudowała kraj i uczyriiła Polskę silną i szczę- 
£ iwa: i 
Jest rzeczą” jasną: że po pfzepędzeniu: hitlerowców, 
Przy ówczesnym stanie HRS: organi izacji. naszych sił 
politycznych i ekofófiticznych rie mogliśmy przejść 
do. azne ofensywy przeciw kułactwu, a tymi Dar- 
nie niógliśmy się 0 ć bez ‘produkcji kułaćkiej. 
Nigdy jetnik nie uważał liśry, że front narodówy d- 
znacza jakiś pokój Klagowy i że raz na zawsze zapew= 
niaiy _ kułakowi miejsce w naszej strukturze €Kófo- 
micznej. Takie koncepcje, takie teoryjki rodziły, się 
tylkó w główach ptawicówych  oportunistów, Pod- 
chwytując wskazania partii o konieczności przemawia- 
nia jezykiem zrozumiałym dla szerokich. mas, o Ko-, 
nieczności neutralizacji warstw, wprawdzie klasowo 
nam obcych, ale różniących się od najbardziej zacię- 
tego naszego. wróga, od wielkiego kapitału, ód bezpo- 
średnich. agentur obcego, przede wszystkim dielo. - 
amerykańskiego imperialiżmu, podchwytująć te róż= 
nice w naszej taktyce, prawi icowi oportuniści faktycz- 
nić wypaczali séns naszej taktyki, uważali bowiem,: ži 
w Polsce stwotzymy jakiś nowy. ustrój, któty mie pé- 
dzie ani socjalizmem, ami kapitalizmem, że żnajdziemy 
jakąś drogę pośrednią, drogę sojuszu czy ugódy Z ku- 
oi 2. 
at 
upy, TDA 


i nie dopówiedzianymi do Końca sugestia 
GóMuUłKEI, Spyćhalskiegó kryła się 
ca i wroga koncepcja regresu Polski w, kierunku 
odbudowy .. kapitalizmu, kryła się ni iewiara w. Siy 
ZĘ u Radzieckiego, niewiara W siły klasy robotii 
ï dążeńte dó kapitulacji przed Kuken, a więć 

S OE dążenie dó restauracji kapitalizmu. 

TÊ niświard W giły klasy robotniczej i to Kapitu- 

I48Gki6 kótzćnie się pized burżuazją REWA się ù 

rawicowych oportumistów jóż w pierwszycć! miesia- 
Eh 1944 r r. w ich ustosunkowaniu sie dó iA. Rady 
Jedności Narodówej, órganizaGji utworzonej przez bii- 
zuat w porozumieniu z imperiaizmem angielskim 
dów dywersyjnych antyradziećkich i antynaro- 
Sy: Reakcja polska, dążąc do wykorzystania siły 
mobilizacyjnej haseł narodowych, dążąc do przeciw- 
stawienia się Krajowej Radzie Narodowćj, podjęła 
poby dmóntowamia ńiby fróttu narodowego poq kie- 
rownictwem burżuazji, 4 więc pod Kierownictwem kia 
sy, Którą „rożwój historyczny, zepchnął na pozycie 
obiekt wnie amtyńaródowe, klasy nieżdolnej dó põ- 
Kierowania lósáñi Aod klasy, Która tdk fatalnie 
zaciążyła na losach Pólski, która ponosi ódpów isaga- 
josé za klęskę wrześniówą. 

„Mimo dywersji że strony prawicowych Oopottuni- 
stów nie udało się agentom imperializmu z z tzw. Rady 
Jedności Narodowej zahamować. zwycięskiej ofensywy 
PÓLiŁYCZNEJ prowadzóńej pizez PPR i KRN, żahAmo- 
wać procesu tworzenia się prawdziwegó frontu naró- 
dowego pód kierownictwem Klasy robotniczej, jedy- 
nej Klasy zdólńej w konkretnych warunkach historycz 
hych do pokierowani a losami narodu i zabezpieczenia 
jego niepodległości w óBdrGiu o sojusz č pótężńymi mó: 
Gdrstwónt sotjańistycznym: 

PPR i KRN zbudówały — w Walce ź okupantóm i 
dywersją. wndyńską.— potężny frónt narodowy sku- 

iający miliony, Polaków zjednoczonych wolą przepę- 
po okupanta, odzyskania niepódiegłości i zbudo- 
wama nowej Polski w oparciu 6 zasady demokracji f 
sprawiedliwości spolecznej. 


„ Front narodowy i będąca wyrazem tego frontu 


owa 
A>. Pak nią? 


Ktaj jowa Rada Natżod 


or 


Edward Ochab 


rozwijamy W „wańyhitach 
wałki przeciwko ostatniej 


PINN i Rząd 150- oporze klasowej imperidliz 
wył Eodbiiizowijy i przy — saman KO mu „wewnątrz Kraju, — 
bra erskiej pomocy: radziec PZPR przeciwko kułaćtwu.. Nasza 
kiejj użbtoiły półmilipnówe walką z  imperializmem 


Woj To Polskie które walcząc u boku zwycięskiej Ár- 

Jadzteckiej „wniosło niemały wisład krwi ibora- 

Eo w wielkie dzieło wyżwolenis Polski i Europy 
od. hi by faszyzmu. 


Pa snt narodowy — = dobić eini swą: mahe histo- 
ryczńi ý w walce’ z hitlerowskim okupantem i dywersją 
adao smerykańskął w wałeć d riiegodteztóść Polski i 

emon rację: lidową: 4 


Pórm ë WRP(b) oraz, czujność KC PPR uchroniły 
pańfię” i rniatód'. przed katastrofalnyrni . następstwami 
wypad zefir Haset frontu narodowego,. jakie „chcieli, na- 
A nam pódstępnie nacjonalistyczni i prawicowi 

portułfiści i kapiłulańci. 


Treiić frontu narodowego różni się 
dziś jakościówe od treśći fróńfń 
natodowego w oółresić ótewpacji 


Front natodówy. który dziś” budujemiy, zaddnid 
frontu narodowego, stormułowane na VI Pienum róż- 
nią” się ją kościowo” cd treści frofitu narodowego w ókre 
sie okupa cj i 'bózpóśrednio! po przepędzeniu okupanta. 


Nafódł nasz zmiienił się w ciągu tych kilku lat. 

W walce tklasówej likwidujemy klasy i warstwy paso- 
żytnicze. stajemy się narodem socjalistycznym, üo- 
wym narołłem, jakiego; nigdy przedtem nte było i nie 
mogłó”*być tw naszej 1000-letniej historii. 


zmieniła” sie grumtownie struktura socjalna nasze- 
g0 narodu. BRiiśmy tkrajem rólńiiczym ð' słabo różwi- 
nietym przemyśle; by! śmy narodem w większości 
swej chłopskim; dzis zaś na skutek szybkiego rózwóju 
gospodarki socjalistycznej i szybkiego wzrostu kldsy 
robotniczej staliśmy»się krajem przemysłówo - rómi- 
czym. 

W roku, 1950 udzłał sektora socjalistycznego w two- 
rzeniu się dochód narodówego wynosił 70 próc., w 
1951 r. przewidujemy wzrost tego udziału sektofa só- 
cj jali stycznęgo dó/ 15 proć. w przemyśle sektor sóciA- 
listyczny w 1950r. obsjmował 94 proc. całej wytwór- 
czości włączając i rzemiosło, przewidujemy zaś, że 
osiągnie 96 proc. w roku 1951. W porównani u z okre- 
sem przedwojenńtym globalna w artość produkcji pize- 
mysłowej w przediczeniu na głowe ludtiości wzroSsła Q 
215 proć., to zmiatzy wynosi 3 razy więcej aniżeli przed 
wojną: 

Udział sektora. socjalistycznego w handlu detalicz- 
nym w 1950 r. wytosit (80 proč. pizewidujemy za 
wzrost udziału jego w 1951 r. db 92 proc. Handel hur- 
towy w całości jest w ręku państwa. 


Globalna prodikcja w rolnictwie w przeliczeniu ńa 
głowę | ludności wizrosła o 33 „Proc. w pórównaniu ze 
„stanem przedwojęńńym. Rośnie również udział sekto- 
'ra' socjalistycznego w rolńictwie, wprawdzie jeszcze 
dość ograniczóty; w 1950 roku udział teń wynosił 10.5 
proć: wierzch w. ygorzy stanej rOlCZO, a w roku 
1951 przewidtjemy dalszy Wzrost do 15,8 proc. 


Ćyfty. te' cHafdkteryzu ji jak dalećć zmieniła się 
eftonotmika”' naszego kteju, die mAy też dziesiątki in- 
nych cyfr wskszijatych jak głębókdLsieśw przełom go- 
spódłtczy, kulturany i psychiczny w naszym naro 
dzie. Warto tatdj pizypomnićć, że obecnie jednorazo- 
wy ERREGU gazeti czasopism wszełkiegó rodzaju wy- 
ńóśi 15 miboRóW,: z tego 4 miliony stańówią gazety i 
czasopisma pizezńatzonć diż wsi. Warto przypomnieć, 
że w róku 1950 wydaliśniy z góra 3% ńńliony podręcz- 
ników szkołńych, 4 ogólny nakład wsżelkiegą rodzaju 
ksidżek pizekroczył 106 milionów. SĄ tó cyfry, jakich 
riigdy przedtem nie znaliśmy, cyfry, które, obok wielu 
innych faktów, świadczą o głębókiej rewólucji kultn- 
rainei, dokonującej się w Polsce, Świddćzą o tym, że 
przekształcamy się w naród ńówy, naród socjali- 
styczny. 


Proletariat umocnił swą kierowniczą rolę w życiu 
narodu. Dzisiaj td rola kierownicza ky robotniczej 
ty naszej partii stanowiącej awangardć lasy robotni- 
czej jest bezsporńa i daje nam ńowe móżliwości od- 
działywamia na nitjszersze masy. -Pozwala nam ong 
również w nowym świćtle przedstawiać masom na- 
sze zadania klasowe, które są zarazem zadaniami ogól 
nońarodówymi. warunkach władzy róbotmiczśj że 
szczególną jasnością wystepuje fakt, że klasowe mie- 
resy proletariatu pókrywają się ź historycznynm ińte- 
resdmi ńatodn. 


Front narodowy w waleć ó pokój 
i plaw 6-lefni staje się frontem walki 
6 sócjaliźm 

Front ńarodówy w walce o pokój i Plan 6-letni 
w treści śwej staje się frontem Walki o sócjalizm, 
Didczegó możliwe jest takte sformowanie ńaszych za 
dań, dłaczegó Mozemy dziś twórzyć froht wdródówy w 
walte o sócjałiżmń? Możemy tworzyć taki fróńt naró- 
dowy, ponieważ stajemy się innym ńarodem, niż by- 
liśmy w okresie okupacji, czy bezpośrednio po prze- 
bódzeńiu ókupanfa. W ćóraz szybszym tempie rozwi- 
jamy się pód wzgtedeń śospódarczym, kuttrraihym i 
politycznym i stopńiówo zamieniamy się w naród sS- 


cjalistyczny, Nasze cele ogólnonarodowe są dziś w 
swej istócie cćldmi socjalistyczny mi. 

Pisat naródówy opiera się dziś na „najszerszych 
pólskićh ńmidsaćh pracujących, a skierówańy jest przó- 
citkó zśwnetrznómu wrogowi — * imfpErializmówi, prze 
ciwko obcym imtperialistycznym agentutóm: 

Frónt hatodówy..umaćniamy i pogłebiamy w.Wa- 
ruńikach os,rej wałki klasowej ¢ - ostatra Klasą kapi? 
vezna — ź kułactwem, które imperializm usiłuje 
wykorzystać, jako śwóją opore Baza fronti 


wegó rózszerzyła Się, a nie zmhiejszyfź. W poprzed 
ñim okresie bowdźna cześć ludzi pracy, zwłaszcza 
chłopów, i inteskóncji żnajdówała. się. pod siltym 


wpływem ideologii burżuazyjnej i drobhornieszczań- 
skićj, pod ciśnieniem tradycji i przyzwyczajeń stare- 
śó ustroju: Poważha ¿Zest mas pracujących wahała 
sie. Bynajmtiej nić óbejmowafiśmy bez reszty wszyst 
kich ladzi. pracy, nawet. nie obejmowałiśmy béz resz- 
ty wszystkich robotników. Dzisiaj nasz wpływ poli- 
tyczny tozsżerzył się ógromnie, nasza zdólność Mobi- 
fizacyjóś wzrósła bez orówńania SZEŁZEj, aniżeli to 
miało miejsce w okresie walki z okupantem i w pierw 
szych latach niepodłesłóści, Dzisiaj wysunięcie haseł 
frontu narodowógo, łamiąc przegródki  sekciarskie: 
które przecież ciążyły jeszcze na wielu naszych og- 
ńiwaćh; F ozwala 6am ha taka mobilizację, na przy- 
ciągnieci. takich rezerw, jasich nigdy pr: | nie 
mieliśmy. Dzistaj hasła frontu narodowego óznaćzśją 
Bardzo „poważne rozszerzenie „naszej. bazy, zwiększe- 
nie naszej siły. ofensywne skierowanie tej sily prze- 
wko wrógowł impEŃANS CA przećiwkó agentu- 


rom tð wrógł wów Kraju: Frot rtaróddońy 


` 


amerykańsko-hitlerow skim Musi, prowadać do iżolś- 
cji kułactwa i wnieść rozkład w jego szeregi, wykś- 
zując,..że logika rozwoju spyćha kułdctwó, ták, jak 
poprzednio spychała wielką burżudzję, na pozycje an- 
tynarodowe. 


Tówarzyśz Bićrut w przemówieniu końcówym did 
VI Pienum podkreślił: 


s „ugruntowanie i umacnianie, frontu narodowego 
odbywa.się w warunkach walki z kułactwóm, jako 
Klasą; Co osiągamy na tym odcińku, wysuwajśac ha- 
sło frontu narodowego? Utrudniamy . politycznie sy- 
tuację kułactwa, możemy je, bardziej izolować, sku. 
tecznie łamać jego GDÓW. Przez wżźżmożony. nacisk 
mordmo-poltyczny bódziómy $o łamać, lub zmu- 
szdć dó ulesłoóści. do lojalnegó wykonywania obo- 
WIĄŻRÓW, nakładańych przez państwo”. 


Słowa towarzysza Bieruta nie pozostawiaj4 żddnej 
wątpliwóści co do tego,. żć front narodowy w, dzi- 
siejszych warunkach nie jest i nie może być formą 
przejściow ego sójnszu z kułakiem, nić jest i nie mó: 
że być forma neutralizacji kułactwa, że przeciwnie, 
front ten budowany jest „w warunkach walki z Ku- 
łactwem. jako klasa“. 

W naszej agitacji i propagandzie, w ńdszej pracy 
z własną kadrą partyjną i w szerokiej agitacji maso- 
wej trzeba wyjaśnić nie tylko procós twórzeńia się 
narodu socjalistycznego, ale również stóśuńek dó Kú- 
łactwa, wyjaśniać głęboką różnice pomiedzy treścią 
fróntu narodowego w ókresie poprzednim i w okre. 
sie obecnym. 

ównócześnie winniśmy  wskażywadć na té cóchy 
Wspólne, które mimo jaKościówych różnic. łączą dzi- 
siejszy nasz front narodowy z frontem walki przeciw: 
ko hitlerówskiemu okupantowi i z frontemi ńayródo- 
wymi, organizowan ymi we Francji i Włoszech, Anślii 
i w innych, krajach zaśróżonych przez agtesywtty im- 
perializń USĄ. 


| Wszystkie te fronty organizowane są pòd Kierow- 
nictwem klasy robotniczej. opierają się nd masach 
ludowych i wyrastają na grumcie ogólnónarodowych 


zadań obrony wolności. pokoju i niepodległości. 
Wszystkie te formy moblizacji najszerszych miAs 
były i są skierowane przećiw iniperialiżzmowi. dziś 


przede wszystkim przeciw amerykańskićńu imperia- 
lizmowi i przeciw rodzimej antyndrodowej agćnturze 
tego imperializmu. 

Wszystkie te frónty wyrastają z wiśry w w: ewnetrz 
ne, ' narodowe, anty imperialistyczne siły pókóju i pó- 
stępu,. a zarazem „z. głębokiej wiary-w niezwyćiszóna 
siłe ŹŻwidzku Radzićckiego, wodza światóweśo an- 
tyimperialistycznego frontu walki 6 pokój i wólność 
narodów. 


Wszystk kie te fronty ndrodówe stanówid óghiwó pò- 
tężnego, między „harodówćgo frońtu walki przeciw 


imperialiźmówi i woójńie, teso fro kóju i póste- 
pu, którego chorążym! jóst Wieki rat, IN. 


TË ośólnć Bódóbieństwa. jak również Konkrethe 
naródówe różnić, WYS EES Ww różny. ch wan, i 
na „PÓŹNYCH „Siapan rozwój, „Aróftów 


naszej pracy propagandowej. 


W pracy fej mitsthy źwróGić szCzóśÓlną MiaZĘ niż 
forme zwracania się. da mas, ńa stópićń dójrzałóśći 
tych mas, musimy różnicować nasz jezyk w załeżłoś. 
ci od środowiska robotniczego, chłopskiego, drobno- 
mieszczmtskiegy czy mteh "NERIEgO, by jak najgłębiej 
dotrzeć 46 Świadomości ańej warstwy, by ułatwić 
mobilizację najszerszych rezerw wokół polityki a- 
szegó Rządu i naszej Partii. 


_ Sekciarskie hamulce w kwestii 
narodowej 


Należy Podkreślić, że zgodnie z nauką Leńina- 
Stalina, zśodnie z naszymi podstawowymi założenia- 
mi programowymi, partia naszą żawszć zwalczał 
i bedzie zwałczała WSZETKiE przejawy nihiiżma i Sk: 
ciarstwa w kwóstii naródowej, 

W Pólsce, gdzie w ciągu wielu pokoleń nierożćr- 
walnie splatała się walka klasówd z Walk 6 WyżWó. 
lenie ńarodówć, wszćlkie nićdomówienia i wSZeTkić 
sekciarskić Bainulce w kwestii ńarodówej są szcze- 
gólnie szkódliwe i sfanówi: ią żer dla wroga — dla bur- 
żuazji polskiej, dla imperializmu. Burżwdzja fa z4j- 
mowała od dziesiątków lat i dziś zajmuje dhtyfaró: 
dówe stańrówiskó, nikczemnie wysłgując śię óbcćmu 
1 wrogiemu Polsce imperializmówi; ale wciaż jesźczś 
próbujś szermówać frażesćn ð „niepodłegłóśćci, 6 
obronić intóresów naródówych, wciąż jeszczć próbujć 
zwałczać nas ź pozycji pśetidó-patriotycznych. 

w dótyćhczasówej pracy ideólógicznej w niedosta- 
tecznym stophiu wyjaśnili śmy nawet włdshym paf- 
tyjnym szeregom te głębokie zmiany, jakić zaszły 
w naródzie i w połóżeniu Klasy robotniczej. Jeszcze 
nie rózbiłiśmy do końcź Wszystkich oporów sekciar- 
skićeh w sprawie śmiałego, szerókiego stawiania ha: 
seł narodowych, nie wyciągnęliśmy wszystkich wnios- 
ków z tegó, że przetież my jestćśmy. teraz gospođa- 
rzem, Kierownićzą siłą w żyćii narodu, że nasz fä- 
ród staje się ńarodeńm socjalistycznym, że — pô rdz 
Bietwszy w polskiej historii — móżćmy % Sposa 
realny postawić zadanie stworzenia hweg’ wólne- 
go öd dmitagóhistycznych Klas; a wićc wównótrznić 
zwartego, jednoTit gó naródu. 

Jak wielką siłę mobilizacyjną mają hasa Sor- 
mułówane przóż VI. Pleńtr, przekónywać site bedzie- 
my w najbliższych diach i ty sodniach, , przenósząć 
të hasła w masy, śle już terdz możemy wyciaśnąć 
wnioski z niedawnej przeszłości. Nałeży pamiętać, 
jaką siłę mobilizującą miały hasła wsłki 6 pokój, jäk 
przyjmówanó delegatów naszych Komitetów Obroń- 
ców Pokóju w chatac ch wiejskich, w środówiśku drób 
nomieszczańskim, nie mówiąc już 6 śródówiskiut róBót 
niczym, wtedy, kiedy przychodziłi zbićrać podpisy pod 
apelem sztókholmskim; Nałeży pamietać, jakim po- 


teżhym chén odbił $ sig jv PoIsE8 II Światówy Koón- 
gres Obróńtów Pókojti, jak najszersze; miliohówć mna 
sy, Hie wyłączajać również wahających Się jeszcze 
grup wśród chłóbów i drobnómieszczańśiwa, solidA: 
tyzówały się z nasza polityką, śolidłaryzowały sie z 
frontem óbróny pólzóju, sólidaryżówały sięz T Świató 
wymi Kóngrósćm, Łógicznym fóżwimięciem tych haseł 
obrony póRóju, wyćłągniectem Bólity cznyth wniosków 
ztego wielkiego doświadczćhiś, Z tej reakcji milionów 
Polaków na apel sztokholmski, na kampźnię, iwar 


zaną z Tr Kongresem obroficów Pokoj, jest dalsze roza 
winięcić naszych haseł i zadań w nowej, szczególnie 
napiętej sytuacji. miedzyndrodowej, w obliczu pro- 
wókacji „i śtożb iumperialistycznych, . sformułowanie, 
tych zadąń, przez towatżysza Bieruta, „jako haseł 
frontu narodowego w walce o pokój i Plan' 6- letni. 


gi śktyw musi przyswoić sóbie 
ENL Stalińa 6 tworzćńii się 
ńaródów sócjalistyćczńych 


„Należyte zrozumienie przez nasz dktyw partyjny 
i WY jaśnienić masor pracującym ateboliej treści ham, 
seł i zadań frontu ńaródowćgo, wymiagi poważnej. 
płacy nad pelnymi przyswójeńiem sobie pizeż nasg 

dktyw nauki Stalina ò twólzeńiu sig ńdródów sò, 
cjalistycznych. Staliń uczy, że naród jest to histotycza 
nie powstała trwała wspólnoótd Iudzi, wytwórzóńd na 
bazie wspólnego języka, wspólńegć terytoritń, wspól 
nego życia ekónófićznegó i wspólnego ukłdfdu psy= 
chiczhego,, pitzejaw iającegó sie wć w SPÓLŃOCIE kultu 
ralnej, Stalin utzy, ŻE nowóczesńy naród pów. 
stał w wyniku. walk Kldsowyćh, że powstał wraż z 
różywojem kapitalizmu przez piźeżwyciężenić feid 
négo rózdrobnieńiń: brzez stworzenie wieltiegó, úa- 
rodowego rynku, prźeż podtiesienie stópnid kuttu= 
ry i, świddómości narodów ej. Tak, jak kapitalizm jest 
Brzejściówą „formacja historyczna, podobnie sa fór- 
macją przejs ściową Stwótzone Prez kdpitalizm tak zwa! 
nę nowoczeshć národy. W warunkach ustróju soċjfli- 
stycznegó tworzy sie ńówy naród jakościówo różńy 
od dawnego, burżuśzyjnego ndródu. 

Stalin pisá? w 1928 r: 


„KIAsd robotnicza i 


jej. iaternacjonalistyczńa 
partia są siłą. która spaja te nowe narody i kie- 
ruje nimi. Sbjusz klasy robotniczej z pracujacy m 
chłobstwem w łonie narodu, w celu zlikwidowania 
resztek kapitalizmu w imię zwycięs stwa „budownie- 


twa „ socjalizmu: _zhiszczenie Rt „ucisku narodo- 
w ègo w imie równouprawnienia i swobodńego róże 
woju farodów i mniejszości sodowych: zniszczę- 


nie resztek nacjonalizmu w ifje utrwalenia | 

jażńi pomiedzy narodami i utwierdzenia internacjó= 

ńalizmu; wspólny frónt ze wszystkimi uciskanymi 

i ńidpeióbi dawnymi ndrodadmi w walce pr zeciw po- 

fityce zaborów i wojen zaborczych w wale przem 

ciw imperializmóowi — takie jest duchowe i spote- 
czio.politvczne oblicze tych narodów* 

Stalin wyśmiewa oportunistów, którzy zapatrzenł 
w stare formuły nie zauważyli. Żć w warunkach soe 
cjalistycznych powstaje nowy naród. różny jakościo= 
wo od narodu burzuszyjńego. 

Zdaje się, że i u nas sporo towarzyszy nić dostrze 
gło tego procesu, jaki dokonał sie pbprzednio w Zwiaąz 
ku Radzieckim, a_.dziŚ z coraz wiekszó siłą wystepuj8 
u nas w Polseć. Wielu z naszych towarzyszy omijało, 
nie używało termińw „narodowy”, uważając, żć kos 
ro tyle lat posługiwała się tym terminśm birżuazia, 
skoro my walczymy o socjalizm, skoro mamy ideologię 
ślasowa, to pó co wchodzić, na , miepewny*'' grumt i 
używść jakiejś „narodowej* terminologii Ci fowarzy 
sze; mimo, że nå bózór posługują się bardzo rewolucyj 
na i bardzo klasowa terminologia, faktycznie pie widzą 
tës. có jest nowć w życiu naszego narodu. faktycznie 
patrzą na społecżeństwą przez stare akulary,. fal styeź 

F nie.nię doceniają siły klasy robotniczej, kierującej £ sì 
w życiu narodu, nie widza tego procesu powstaw ania 
nowego, „ sbcjalistyczhego narodu. zdsadhiczo różnid- 
EI sie od stars, rózdzierdnegó sprzeczkościdmi 
Rlasówyrńi narodit Butżżaazy jnióśo. 

W ostrej wśfće klasowej, pod kierownictwem par 
tii bedą masy pracujące likwidować resztki starych 
KIAS WYŻ yskiwaczy. W płócefe tej waiki bedzie two- 
Tzyć sig nowe, Wwolhe wyzysku klasowego społe= 
czeństwo, będzie tworzyć sie i w przyszłości skrysta= 
lizuje sie moralno - politycźha jedność narodu nófe 
skiego. tak jdk skrystaliżówała sté móralno - politycz 
na jedność narodów radzieckićh. Trzeba dóbrze, wy 
śleć sie w słowa Stalina i zanalizować w świetle nau 
ki sfalimówskiej protósy zachodzace w Polscć: aby 
zrozumieć naszą nówą sytuacje, dasz nowć możli wóś 
ci, głębóki sens polityczny. potóżną site mobilizwia= 
cę tych haseł, tych wskdzań, które ddjće nam VI Pić 
nunt. 

Tow. Bierut  przóstrzóśał przód sprówśadźenieńń 
problému frontu naródowegó ao bównych zêwás= 
trznych form, dó nowych zwrotów retorycznych. dó 
nowej terminólogii. Zróżumienie ńówej tróSći fróńtu 
narodowego winnó wypływać [A analizy zmiań . jakoś 
ciówych  źaćhódzących w ńaszym spółetzeństwiś, 
zmiań prowadzacych do zanikania w ptótesić wśT 
klasowej- starego burżiuażyjnegó narod i powstaiwa 
nia nówegó sócjalisty cznego narodu, 

Zróżymienie to winno wymływać z analizy zmian 
zachodzących % sytnacji miedzy narodowej: z atralizy 
niebóżyićczeństwa, jakić przedstawia dla najbardziej 
żywotnych imtórósów , narodu polskiego  zbródnieża, 
astesywra pólityka „imperialiżmu amerykańskićgo i 
jego satelitów, zbródńicza polityka: która zasraża nić 
tylkó Pólste: Aë wszystkim naródóm miłujscym poź 
Kkój i wólmość. 

Jeżeli chcómy w pełni wykorzystać oreż; jaki dd- 
je nań VI Plónum;, musimy 2 jeszcze większym wy= 
siłkióm; uporśm, systóatycznośćia studiówść mark- 
śiźm - leninriźm: studiować dzieje naszego narodu; je 
go życią i dórobku kulturalnego: jego sławne wślkt 
wyzwólóńczć i jego wkład w międzyndrodówć dzieło 
gokoju i postepu. 

Szerzej niż dotychczaś winniśmy Popular vzowąć i 
oświęflić zarówno bohaferskie tradycje polskiej Klasy 
robotniczej jgk i najleps sze tradycje PT ej natki, 
kultury i sztuki, polskich humanistów jakobinów, 
wielkich żołnierzy n szych pow stań nar ddowyeh, p. ty+ 
la W: €lkich bojowi ików o wolność innych narodów. 

Hemy pośłebiać poczucie uzasadnionej dumy 
hatódowćj > faktu. żć Polską dála światu Kopernika 
i Marie Curić - Sklodowska. Mickiewicza i Słowaczie- 
gó. Chófina i Wita Stwósza, Kościuszke i Jároslawė 
Dsabrówś skiego, Dzierży ńskiego i Różę Luksemburg: 


W mieście i na WŚ z alg 3 siła staje przed nem 
gróblem przejścia do szerokiej ofensy "wy ideologicznej. 
Wprawdzić od pierw Zych chwil zdobycia władzy je- 
steśmy w ni ieustannej ofeńsywi ie. ale tempó, rozwoju 
wypadków w ymaga od nas znacznie bardziej plśńo* ; 
wej ofe! nsywy. zhaczni ie szerszego frontu tej ofensywy 
znacznie lepszegó i i szerszego uruchomienia wszystk. ch 
transmi sji, åby ta ofensywa ideglogiczna dała pełne 
tsłultaty. Rózszerzenie. arseńału środków. którymi 
się pósłagajemy, oznacza. Konieczność uzbrojenia się 
naszych agitatórów i komitetów partyjnych w lepszy 
oteż ideologiczny przez lepsze, poznanie przeszłości ng- 
ródu i problematyki frontu narodoweśo, przez głebo= 
kie przyśwójenie sobie wskazań VI Plenum, przez pon 
ZNANIiE i przyswojenie sobie metod i śródków ropa- 
gandy. które na innym etapie, w innych formach. ale 
Z BOdodRyM ćślem; w podobnym ki erunkn. w oparciu 
6 fÈ sama NARE siźlinów ska stosowała WEP((b). ZWY= 
cisskó ikWidująć Klasy Kapitalistyczne, Kierując wąl= 
ką o rowć oblicze nowego socjalistycznego naródu, 
Śnie a WRS: zał Biecjóletnie, „onsekwen< 

roniąc pokoju ńa własn, 
W 11 | £ ćałym śŚwićcie, pode TRES 
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Dzięki pracy grup partyjnych 


wzrasta produkcja 


Korespondent „Głosu Robotnicze- 
go" z  przędzalni średnioprzędnej 
ZPB im. Stalina, , tow. Władysław 
Jóźwiak tak pisze nam na temat 
pracy  nowozorganizowanych grup 
partyjnych: 

„Wykonanie naszych planów 
produkcyjnych wzrasta z dnia na 
dzień, Zawdzięczamy to wydatnej 
pracy naszych grup partyjnych. 

+ Grupy zostały obecnie właściwie 
=~ ustawione, mają możność zbierania 
się na krótkie narady. Sekretarz 
organizacji oddziałowej zwołując 
organizatorów grup na krótkie ze 
brania, daje im właściwe nasta- 
wienie, kieruje ich uwagę na stan 
maszyn, wykonywanie baz itp". 
_. Rzeczywiście na „Księżym Mły- 
„ nie” grupy partyjne zrozumiały swo 
„je zadania i poważnie zabrały się 
do pracy. Oddziałowe organizacje 
partyjne mają obecnie na wszyst- 
kich salach produkcyjnych mocne 
ośniwa, które mobilizują załogę do 
wykonywania planów  produkcyj- 
nych. 
) A oto przykłady: Organizator gru 
„py, tow. Stanisław  Majerowski, 
przędzarz z sali I, przeprowadził 
wraz z członkami swej grupy akcję 
„uświadamiającą wśród robotników, 
pracujących na tej sali, tłumacząc 
im konieczność skrócenia czasu 
czyszczenia maszyn z jednej godzi- 
ny do pół godziny. 
| — Z początku napotykałem na 
ostry sprzeciw — opowiada tow, 
* Majerowski. — Przędzarze nie chcie 
li się na to zgodzić, Mówili, że czysz 
„czenie zawsze trwało godzinę, to i 
nadal tak musi by 
| Grupa tow. Majerowskiego nie u- 
stępowała. Raz i drugi pokazała za- 
łodze, że bez żadnego wysiłku moż 
na oczyścić maszynę w ciąśu pół 
godziny. Wreszcie wszyscy zrozu- 
mieli, że nie można dłużej upierać 
się przy dawnych zwyczajach, jeśli 
okazują się szkodliwe, Teraz cała 
sala I skróciła czas czyszczenia ma- 
szyn, dzięki czemu znacznie: wzro- 
| sla produkcja. 


Grupa tow, Majerowskiego daje 
wzorowy przykład załodze, wyko- 
nując w wysokim stopniu swe za- 
dania produkcyjne, Przędzarz, Wła- 
dysław Szklarek, przekracza swą 
bazę o 30 proc. 

i Na sali III członkinie grupy par- 
|tyjnej także przewodzą w walce o 
| wykonanie planu, Tow. Janina Ol- 
szewska przeszła z obsługi 5 ma 6 
stron, pociągając za sobą wszystkie 
prządki, produkujące przędzę o tej 


„Księżego Młyna” 


samej numeracji. Tow. Olszewska 
dowiodła, że na 6 stronach można 
znacznie przekraczać bazę akordo- 
wa, pouczyła pozostałe prządki í o- 
becnie wykonują one przeciętnie 
swe bazy w 108 proc. 

Organizator grupy z sali IV, tow. 
Józet Maksalon, brygadzista, prze- 
prowadził na swojej sali walkę o 
pracę do końca zmiany. Zdarzało się 
bowiem często, że prządki odcho- 
dziły wcześniej od maszyn, Jasne, 
że produkcja nie mogła być tutaj 
wykonana, jak nałeży. Dzięki akcji 
uświadamiajacej, podjętej przez gru 
pe tow. Maksalona, wypadki takie 
nie mają już więcej miejsca, prząd- 
ki pracują sumiennie do końca zmia 
ny. 

Aktywnie pracują grupy partyjne 
na placu budowlanym. Dzięki ini- 
cjatywie grupy tow, Józefa Marci- 
niaka, załoga placu podniosła znacz 
nie wydajność swej pracy. 

Grupy partyjne „Księżego Młyna” 
współpracują ściśle z grupami związ 
kowymi Organizatorzy grupy scho- 
dzą się na krótkie narady z mężami 
zaufania celem udzielenia sobie in- 
formacji oraz ustalenia środków, 
zmierzających do przezwyciężenia 
trudności w realizacji planów pro- 
dukcyjnych. 

Pracę grup partyjnych kontroluje 
kierownictwo podstawowej organi- 
zacii partyjnej. H sekretarz, tow. 
Rudziński, przeprowadzą systema- 
tycznie narady organizatorów, udzie 
lając im wskazówek, informacji, wy 
słuchując sprawozdań z ich pracy. 
Na odprawach tych ujawniają się 
niedociąćniecia w pracy grup, jak 
np. brak kontroli pracy bryga- 
dzistów. Dzięki odprawom usunięto 
braki w warsztacie mechanicznym. 


Grupy partyjne czuwają nad pra- 
cą instruktorek, szkolących młode 
prządki. Wyniki pracy tych prządek 
stale wzrastają. Jadwiga Membrzyc 
ka, która przed szkoleniem osiąga- 
ła 93 proc., obecnie wykonuje bazę 
w 101,8 proc. Jadwiga Borowiec 
podniosła swą wydajność z 92,3 
roc. do 115,1 proc. Apolonia Kap- 
a przedtem 74,7 proc. — obecnie 
uzyskuje 105,6 proc. Grupy intere- 
sują się sprawą wykonania planów 
przez poszczególne zespoły. Liczby, 
ilustrujące wykonanie planów pro- 
dukcyjnych przez załogę przędzal- 
ni „Księży Młyn”, świadczą e tym, 
że praca grup partyjnych przynosi 
widoczne rezultaty, 
T. SAAR 


Imperializm był zawsze wrogiem Polski 


| „Ofiarami — pisał Smogorzewski 
| 


Ww referacie, wygłoszonym na 
VI Plenum KC PZPR, towa- 
rzysz Bierut dużo uwagi poświęcił 
sprawie kłamstw i fałszerstw, przy 
pomocy których burżuazja polska u- 
siłowała przedstawić mocarstwa im- 
perialistyczne, a przede wszystkim 
Stany Zjednoczone, jako rzekomych 
wskrzesicieli niepodległości Polski, 
jako jej dobroczyńców. 

Kłamstwo i fałsz — to jedna z naj- 
bardziej jadowitych broni, którą im- 
perialiści posługują się dla oszukania 
narodów i wciągnięcia ich w orbitę 
swych planów. Burżuazyjni pseudo- 
historycy wyspecjalizowali się też w 
fabrykowaniu legend wokół pewnych 
postaci czy faktów. 


Do rzędu tych legend należało 
przedstawianie w okresie międzywo- 
jennym Stanów Zjednoczonych jako 
rzecznika niepodległości Polski, a 
prezydenta USA, Wilsona, jako poli- 
tyka, który — kierując się rzekomo 
wyłącznie pobudkami ideowymi — 
był szermierzem sprawy polskiej na 
forum międzynarodowym, 


Postarajmy się na podstawie fak- 
tów, które znalazły swoje odbicie w 
książkach i wydawnictwach okresu 
międzywojennego, odtworzyć: istotny 
stosunek mocarstw imperialistycznych 


do Polski. 


„Przez cały czas wojny świato- 
wej — pisał w 1926 roku zajadły 
reakcjonista polski, Studnicki, w 
książce „Polityka polska i odbudo- 
wa państwa” — mocarstwa zachod 
nie liczyły się ze stosunkiem Rosji 
do sprawy polskiej, Niemal do re- 
wolucji rosyjskiej, w marcu 1917 r., 
artykuły prasy francuskiej o Polsce 
ulegały cenzurze rosyjskiego amba- 
sadora [zwolskiego. Znany jest u- 
kład, zawarty na początku 1917 r. 
pomiedzy rządem francuskim a ro- 
syjskim, mocą którego Rosja zobo- 
wiązała się do pozostawienia uzna- 
niu Francji zakreślenia granic fran- 
cusko-niemieckich, natomiast Fran- 
cja przyznawała: Rosji prawo we- 
dług swego uznania zakreślenia gra 
nic między Rosją z jednej strony, a 
Niemcami i Austro-Węgrami z dru- 
giej', 

Studnicki stwierdza, że podobne 
stanowisko zajmowały Anglia i Ame- 


ryka, 
[Poika w okresie wojennym, po- 
dobnie, jak w okresie poprze- 
dzającym pierwszą wojnę światową, 
była pionkiem w rękach wielkich mo 
carstw — pionkiem, który służył do 
wielkich przetargów, To stanowisko 
mocarstw imperialistycznych jakże ja 


Zbliża się kampania siewna 


Usunąć najrychlej wszelkie niedociągnięcia 


We wszystkich niemal gromadach, 
PGR-ach i spółdzielniach produkeyj- 
nych w naszym województwie odby- 
ły się już narady w związku ze zbli- 
żającą się wiosennął akcją  Siewną. 
Omawiano na nich sprawy staranne | 
go przygotowania się do siewów wio 
sennych, konieczność pelnej mobili- 
zacji wszystkich sił i środków ce- 
lem sprawnego przeprowadzenia ca- 
łej akcji. Na naradach tych chłopi 
małorolni i średniorolni w trosce o 
jak najszybszą realizację wytycz- 
mych Planu 6-letniego w zakresie 
rolnictwa, podjęli szereg zobowiązań, 
mających na celu podniesienie wy- 
dajności gleby. 

I tak np. chłopi gromady Celigów 
w. pow. skierniewickim zobowiązali 
się przez staranna, odpowiednio zme 


chanizowana i terminową uprawę | 
ziemi wzmóc wydajność z hektara 
okopowych o 20 — 30 kwintali, zaś 


zbóż kłosowych o 1 —3 kwintali. W 
ślad za nimi poszła gromada Stefa- 
nów w pow. brzezińskim, postanawia 
jąc podnieść produkcję roślinną o 30; 
proc. w stosunku do roku ubiegłego. 
Podobne zobowiazania podjęto w wie 
lurinnych gromadach naszego woje- 
wództwa. 

Załogi PGR z pełnym . zrozumie- 
niem i ofiarnościaą przystępują do 
realizowania zadań, _ nakreślonych | 
przez Plan 6-letni. Robotnicy PGR į 
w Pytowicach w pow. piotrkowskim, 
zobowiązali się podnieść wydajność | 
zbóż jarych o 2 kwintale z hektara, 
W Prusinowicach w pow. sieradzkim | 
brygady polowe przyrzekły  zwięk- | 
sżyć produkcję roślinną o 30 proc. 
Robotnicy brygad polowych w PGR) 
Kobierzycko postanowili w czasie | 
trwania wiosennych siewów wyrabiać | 
160 proc. normy. Załoga zespołu | 
PGR w Rudzie w pow. wieluńskim, | 
która w ub. roku przekroczyła plan | 
produkcji roślinnej o 80 proč., zobo- | 
wiazała się jeszcze wydatniej zwięk-; 
szyć tego roku wydajność gleby. 

Z niezwykłą pieczołowitościa pod- | 
chodzą do sprawy siewów  wiosen- | 
nych spółdzielnie produkcyjne. Wie- | 
łe z nich przystępuje po raz pierw- | 
szy do zespołowej pracy. Spółdziel- 
niom tym przygotowanie planów wio 
sennej akcji siewnej i zorganizowanie 
pracy sprawia pewne trudności. Wy- 
nika to” choćby z tego względu, że 
spółdzielcom, gospodarząacym jeszcze 
do niedawna na małych skrawkach 
ziemi, nie łatwo jest z miejsca kie- 
rować dużym zespołowym gospodar- 
stwem. Dlatego też z pomocą śpie- 
szą im agronomowie POM i Państwo 
wej Służby Rolnej, a w wielu wy- 
padkach Państwowe Gospodarstwa 
Rolne, + 
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W akcji przygotowawczej do sie- 
wów wiosennych spółdzielnie produk 
cyjne w pełni wykazały wyższość 
gospodarki zespołowej nad indywidu- 
alną. Np. spółdzielnia produkcyjna 
w Białej Rawskiej, w powiecie raw- | 
skim, jest już całkowicie gotowa: do 
rozpoczęcia robót wiosennych. Na- 
gromadzono tam nawozy Sztuczne, | 
ziarno siewne, obornik już wywiezio 
no w pole, maszyny własne wyremon 
towano, podzielono zespół na bryga- 
dy, zatwierdzono na ogólnym zebra 
niu normy, według których grupowi 
będą wpisywali dniówki obrachunko- 
we poszczególnym członkom. Zawar- 
to też umowę na pracę .z POM, 
uwzględniając oczywiście własne 
środki, jak robociznę, sprzężaj itp. 

Sprawne przeprowadzenie siewów 
wiosennych uzależnione jest w po- 
ważnym stopniu od sumiennego i ter 
minowego wykonania prae przygoto | 
wawczych przez ośrodki maszynowe. | 
Wszystkie POM:y naszego wojewódz 
twa zakończyły już remonty maszyn 
oraz kończą zawieranie umów z zes- 
połami gospodarstw indywidualnych. 
W tegorocznej akcji siewnej weźmie 
udział 11 POM. SOM-y o wiele sta- 
ranniej niż w ubiegłym roku, przy- 
gotowały się do robót wiosennych. 
Znaczna większość spośród nich za- 
kończyła: już remonty maszynii 'za- 


Sabina Matusiak x Nowej Tkalni ZPB 
im. Stalina, tkaczka na 4 krosnach wykoa 


nywała w lutym przeciętnie 129 proc. 

swej normy. W Dniu Kobiet, w nagro 

dẹ za dobrą pracę, na krosnach jej za. 
, tknięto piękny. proporczyk, 


4 " 


wieranie umów na pracę, uwzględnia 
jac w swych planach maszyny, znaj- 
dujące się w rękach bogaczy wiej- 
skich, oddane w ramach pomocy są- 
siedzkiej do dyspozycji SOM. 

Nie znaczy to jednak, że wszystkie 
SOM-y wywiązały się należycie ze 
swych obowiązków. W Strzelcach, w 
pow. kutnowskim, jeszcze do tej po- 
ry nie wyremontowano maszyn z po 
wodu niedbalstwa kierownika ośrod- 
ka, Kolasińskiego. SOM-y w Krośnie 
wicach i Sójkach nie zawarły dotych 
czas umów z chłopami małorolnymi 
i średniorolnymi. Stosunkowo słabo 
przebiegają prace przygotowawcze w 
SOM-ach w pow. łowiekim. 

W wielu wypadkach terminowe 
przygotowanie się ośrodków maszy- 
nowych do akcji siewnej uzałeżnione 
jest od pracy TOR, gdzie przeprowa 
dzane są poważniejsze remonty ma- 
szyn. A położenie nie przedstawia 
się najlepiej. W warsztatach napraw 
czych TOR w Kutnie znajdowało się 
21 traktorów, wymagających powaź- 
niejszego remontu oraz 28 drobnych 
reperacji. Z tego na dzień 7 bm. 
wyremontowanych było zaledwie 15 
traktorów. i 

Do rozpoczęcia robót w. polu. po- 
zostało już niewiele czasu. Wszystkie 
zaniedbania i braki należy: jak naj- 
szybciej odrobić i usunąć. Trzeba do 
akcji tej zmobilizować wysłki chlo- 
pów mało i średniorolnych, podobnie 


| jak zdołały to zdziałać organizacje 
J 


partyjne w walce z kułactwem przy 
realizacji planu skupu zboża. Siewy 


jwiosenne to również doniosła bitwa 


klasowa, bitwa o chłeb dla mas pra- 
cnjących. i Lis 
Wróg klasowy robił wszystko, aby 
przeszkodzić w wykonaniu planu sku 
pu zboża. Podobnie będzie. usiłował 
przeszkodzić w terminowym i spraw- 
nym przeprowadzeniu akcji siewnej, 
czy to przez uprawianie złośliwej 
propagandy, skierowanej przeciwko 


| korzystaniu przez chłopów  małorol- 


nych i średnioromych z pomocy 
ośrodków maszynowych, czy to prze- 
ciwko pobieraniu przez nich nawo- 
zów sztucznych i ziarna siewnego, 
czy teź przez uchylanie się od udzie- 
lania sprzężaju i innych świadczeń 
biedocie wiejskiej w ramach pomocy 


sąsiedzkiej. Chłopi małorolni pod 
kierownictwem organizacji partyj- 


nych potrafili demaskować i zmuszać 
kułaków do odstawy należnego od 
nich zboża, likwidując wszelkie pró- 
by sabotażu. Również i teraz, ko- 
rzystając z pomocy -organizacji pār- 
tyjnych nie pozwolą im szkodzić w 
sprawnym ` przeprowadzeniu akcji 


siewnej, , 
MAL, 


| — (Fakty i dokumenty) 


skrawy znalazło wyraz w okresie pa- 
ryskiej konferencji pokojowej. 


Oddajmy głos znanemu historykowi 
Stanisławowi Kutrzebie, który w 
książce „Kongres, traktat i Polska” 
(1921) pisał: 


„Wilson, Lloyd George, Clemen- 
ceau į Orlando *) — to byli czterej 
ludzie, którzy warunki pokoju po- 
dyktowali nie tylko Niemcom, ale 
także i wszystkim państwom koa- 
licji Inni członkowie Kongresu w 
ostatecznych decyzjach głosu zgoła 
nie mieli. Pełne bowiem posiedze- 
nia Kongresu były raczej tylko dz- 
koracją. Zresztą tylko kilka ich się 
odbyło”. A 

„Przykra była tego rodzaju sy- 
tuacja — pisał dalej Kutrzeba — 
przykre tego rodzaju traktowanie 
ze strony wielkich, którzy uważali, 
iż nie potrzebują dbać o tych, któ- 
rzy są od nich o tyle słabsi, a 
zwłaszcza dlatego, iż są zależni. 
Przykrą było to rzeczą dla delega- 
cji polskiej, Upominającym się pań 
stwom mniejszym, by im pokazano 
traktat, ciągle obiecywano, iż šo 
dostaną do rąk o kilka dni wcze- 
śniej niż Niemcy — pełny tekst 
dano dopiero wieczorem tego dnia, 
w którym go Niemcom przedstawio 
no w Wersalu”. 


Kutrzeba w ten sposób ilustruje 
stosunek wielkich mocarstw do! za: 
śadnienia polskiego: „Francja, jak 
długo istniała Rosja, nie miała inte- 
resu w domaganiu się wskrzeszenia 
Polski — upadek caratu zadecydował 
o zmianie jej stanowiska”. „Anglia 
godzi się na istnienie polsktego pań- 
stwa, ale nie pragnie, by to państwo 
było wielkie i silne. Bojąc się trójka- 
ta Francja — Włochy — Polska, chce 
osłabić ten trójkąt. Nie kosztem Fran 
cji, ale Polski, tzn. kosztem Górnego 


*) Prezydent USA, premierzy W. 
Brytanii, Francji i Włoch. 


Śląska”. Mówiąc o stosunku Anglii 
do Polski Kutrzeba przypomina, że 
„za majątki niemieckie, które wy- 
właszczy Polska, zdaniem Anglii, win 
na ona indywidualnie płacić zaintere 
sowanym, a nie zapisywać sum należ 
nych tylko na konto swego „debet” 
w centralnej kasie odszkodowań”. 
Chodzi o! to, pisze Kutrzeba, by 
„wzmocnić dopływ pieniędzy do Nie 
miec na niekorzyść Polski”. - 


O stosunku Stanów Zjednoczonych 
— mocarstwa, które najlepiej poży- 
wilo sie ma pierwszej wojnie światło- 
wej — do sprawy polskiej pisał reak 
cyjny publicysta polski, Kazimierz 
Smogorzewski w książce „Sprawa 
Śląska na konierencji pokojowej 1919 
roku” (1935). „Było rzeczą nieunik- 
nioną — czyiamy u Smogorzewskiega 
— że słaba, zaledwie budząca się do 
nowego życia Polska, stała się przed- 
miotem gry między Anglią, Ameryką 
i Francją”. 

Jaka była myśl przewodnia przed- 
stawicieli mocarstw  imperialistycz- 
nych, obradujących w Paryżu? Oba- 
lenie zwycięskiej rewolucji rosyjskiej 
rękoma niemieckich imperialistów i 
militarystów. . Co było do tego po- 
trzebne?  Ugłaskać  rewizjonistów i 
szowinistów niemieckich, stworzyć 
najdogodniejsze warunki dla odbudo- 
wy. niemieckiego militaryzmu, nie zra 
żać niemieckich przemysłowców i 
wreszcie osiągnąć porozumienie mię- 
dzy' mocarstwami imperialistycznymi. 


„Lloyd George, ówczesny premier 
angielski — pisał Smogorzewski — 
był zdania, że nie ma lepszego spo- 
sobu odwrócenia uwagi Niemiec od 
zamorskich posiadłości, niż skana- 
lizowanie ich ekspansji ku Europie 
wschodniej. Z tych względów czy- 
nił wszystko, aby odbudowana Pol- 
ska była jak najmniejsza i jak naj- 
słabsza”, 

Wilson poparł to stanowisko, Po- 
parła je również Francja. 


m 
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— okupiła Polska jednomyślność 
sojuszników. Tymi ofiarami to Wol 
ne Miasto Gdańsk i drugi plebiscyt 
na Kwidzyńskim Powiślu, Kosztem 
Polski dokonało się główne ustęp” 
stwo, jakie przyznano Niemcom”. 
Wiłson, którego burżuazja polska 
otaczała aureolą „przyjaciela” „Polski, 
bez najmniejszych zastrzeżeń poparł 
Lloyd George'a, a Clemenceau zrobił 
to, jak pisał Smogorzewski „za kom- 
promis w sprawie okupacji Nadrenii 


i odszkodowań dla Francji”. 


Gdy delegatom polskim, Dmowskie- 
mu i Paderewskiemu zakomunikowa- 
no 4 czerwca 1919 roku decyzję w 
sprawie Gdańska i plebiscytu, Pade- 
rewski usiłował wzruszyć Wilsona i 
Lloyd George'a mówiąc, że „dla na- 
rodu polskiego fakt, iż sojusznicy od- 
bierają mu to, co już obiecali, będzie 
bolesnym ciosem", Według relacii 
Smogorzewskiego, na słowa te Lloyd 
George uniósł się i zawołał: „Niczego 
śmy wam nie obiecywali”, a następ 
nie wygłosił dłuższe kazanie na te- 
mat niewdzięczności Polaków wobec 
sojuszników, którzy przynieśli Polsce 
niepodległość, 


Paderewski I Dmowski 
w 'milczeniu te słowa, Przełknęła je 
i polska burżuazja, która później pom 
niki stawiała Wilsonowi, temu „opatrz 
nościowemu mężowi”, Polski, 


przełknęli 


Polskich polityków burżuazyjnych, 
których podczas pierwszej wojny 
światowej dzieliły różne tzw, orien- 
tacje, z których jedni antyszambro- 
wali w pałacu carskim, a inni-w Ber- 
linie stawili Wilhelma, łączył i przy= 
kuwał do zachodnich „zbawców” je- 
den cel; służyć imperialistom w ich 
planach marszu na wschód, nadzieja 
na odzyskanie wielkich majatków ob 
szarniczych, udział w wyprawie prze 
ciwko pierwszemu na świecie pań- 
stwu proletariackiemu. 


p“ z Londynu, Paryża i Bonn 
znów odzywają się pogrobowcy 
Paderewskich, Dmowskich,  Piłsud= 
skich, To różni Hutten-Czapscy, Lip- 
scy, Cat-Mackiewicze, Mikołajczyki £ 
Zarembowie deklarują swą wierność 
następcom Wilsona. Nic to, że na< 
stępcy Wilsona, podobnie jak ich pos 
przednik, pragną kosztem Polski u+ 
głaskać hitlerowców. Nio to, że znów 
ziemie polskie są ceną, którą impe- 
rialiści amerykańscy pragną zapłacić 
swym hitlerowskim pupilkom, by na- 
kłonić ich do wzięcia udziału w przys 
gotowywanej wojnie przeciwko Kras 
jowi Socjalizmu i innym krajom, w 
których władza jest w rękach ludu 
pracującego. s 


Przez 30 lat polscy politycy bura 
Żuazyjni usiłowali ukrywać przed nas -_ 
rodem prawdę o szacherkach przeds 
stawicieli mocarstw  imperialistycz= 
nych i ukrywać fakt, że jedynie pań« 
stwo zwycięskiej Rewolucji Socjali- 
stycznej, pierwsze i bez zastrzeżeń 
uznało niepodległość Polski, że jedy= 
nie zwycięstwu Rewolucji Paździer= 
nikowej Polska zawdzięczała swą nie- 
podległość, Ale naród nasz wie, że 
dwukrotne odzyskanie niepodległości 
zawdziecza wyłącznie Związkowi Ra- 
dzieckiemu, tak jak ji wie, że dziś 
Związek Radziecki jest jedynym mo- 
carstwem, które niczłomnie broni na- 
szego prawa do Ziem Zachodnich, 
podczas gdy rządy imperialistyczne, 
podobnie, jak ongiś Wilson czy Lloyd 
George, kwestionują polskość naszych 
ziem i zbroją tych, którzy pragnęliby 
ziemie te zbrojnie nam odebrać, 


" tr. 


Racjonalizatorzy pod opieką prawa 


Na ostatnim posiedzeniu Sejmu na 
| porządku dziennym znalazła się usta 
wa e wynalazczości pracowniczej. 
Ustawa ta — poprzednio dekret rzą- 
du z 12 października 1950 r. — po 
raz pierwszy normuje zagadnienia 
twórczej pracy „robotników, którzy 
dokonują wynalazków, usprawnień i 
ulepszeń. Dawne ustawodawstwo -pol 
skie w dziedzinie wynalazków i pra 
wo patentowe nie znało pojęcia wy- 
nalazczości pracowniczej. Ulepszenia 
i usprawnienia, dokonane przez pra 
cowników, nie były chronione przez 
prawo i stanowiły najczęściej łup 
kapitalisty, za który  robotnikowi 
rzucano z łaski jakiś ochłap. 


W Polsce Ludowej szerokie rzesze 
pracownicze biorą udżiał w twórczej 
pracy nad budową nowego SE 


cznego przemysłu. Wszędzie, we 
wszystkich dziedzinach pojawia się 
coraz' więcej usprawnień i ulepszeń, 
będących dziełem pracowników, zain 
teresowanych dzisiaj w ulepszeniu 
produkcji, udoskonaleniu procesów 
technologicznych, metod ` wykonywa- 
nia poszczególnych faz produkcji. 
© olbrzymim ze*%resie ruchu racjo 
nalizatorskiego świadczyć może choć 
by fakt, że organ- Urzędu- Patento- 
wego RP., pismo „Wiadomości Urzę 
du Patentowego* rejestruje na dzień 
1 stycznia 1951 roku .-040 uspraw- 
nień i ulepszeń, zgłoszonych przez 
pracowników przemysłu i transportu. 
W ustawie znajdujemy określenie 


nieznego. Usprawnienie jest to ulep- 
szenie, które wpływa na bardziej wy- 
dajne wykorzystanie urzadzeń tech- 
nicznych, narzedzi pracy lub siły ro- 
boczej, nie zmieniając istoty proce- 
su technologicznego.  Udoskonale- 
niem technicznym jest nowe rozwią- 
zanie zagadnienia technicznego, któ- 
re ulepsza konstrukcje, lub procesy 
technologiczne produkcji. 

Wreszcie ustawa określa, że za 
wynalazczość pracowniczą uważane 
są ulepszenia, udoskonalenia i wyna 
lazki, dokonane przez pracowników 
przedsiębiofstw , uspołecznionych, pod 
czas ich pracy w tych przedsiębior- 
stwach.' 

Ustawa-zsjednej strony nakłada 
na pracowników obowiązek zgłasza- 
nia swych” udoskonaleń i usprawnień 
kierownictwu zakładów, *z drugiej 
strony” tych. ostatnich zobowiązuje 
do udzielania racjonalizatorom wszel 
kiej potrzebnej pomocy. Zakłady pra 
cy powinny również zgłosić dokona- 
ne przez ich pracowników usprawnie 
nia, udoskonalenia i wynalazki, dla 
uzyskania przez nich zaświadczeń i 
patentów. Każdy pracownik, który 
dokonał jakiegoś ulepszenia, ma pra- 
wo otrzymać zaświadczenie, stwier- 
dzające jego autorstwo. Każdy pra- 
cownik ma prawo do wynagrodzenia 
za swe ulepszenie, czy usprawnienie 
i tego prawa nikt go nie może po- 
zbawić. Zasady obliczenia wynagro- 
dzenia będą ustalone .przez Radę 


usprawnienia. i udoskonalenia . tech- , Ministrów, 


Oczywiście, ustawą ta jest ramo- 
wym aktem prawnym. Szereg zagad 
nień — jak np. sposób rozpowszech= 
niania wynalazków i usprawnień- pra 
cowniczych, określenie organów po- 
wołanych do oceny, zasady oblicza- 
nia wynagrodzeń i przyznawania 
premii za pomoe techniczną, udzielo 
ną racjonalizatorom przez personel 
techniczno-inżynierski, współpracują- 
cy w dokonaniu udoskonalenia, czy 
wynalazku, wreszcie sprawa wyna- 
lazków, dokonanych przez pracowni- 
ków nie zatrudnionych w uspołecznio 
nych zakładach produkcyjnych 
zostanie rozwiązany w następnych, 
związanych z ustawa, szczegółowych 
aktach wykonawczych. 


— 


Ustawa "uchwalona przez Sejm 
zmienia dotychczasowe normy prawe 
ne, dostosowując je do nowych zja» 
wisk społeczno-produkcyjnych, jakie 
mi są wynalazczość i racjonalizator- 
stwo pracownicze. Daje ona mocne 
podstawy prawne dla niezmiernie 
ważnego w okresie budowy socjaliz 
mu zagadnienia wynalązczości pra- 
cowniczej. Pozwala ona, zapewniając 
wynalazczości ochronę prawną, na 
jak najszersze rozwinięcie ruchu ras 
cjonalizatorskiego. ; 

Niewątpliwie praktyczne jej stoso- 
wanie pobudzi szerokie rzesze pra- 
cownicze do jeszcze usilniejszych wy 
siłków twórczych, zapewni wykorzy 
stanie dla państwa każdej twórczej 
myśli pracowników, * «- 
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© pełną realizacje 


acznych pl 


cyjnych 


w przemyśle bawelnianym 


> 

w „porównaniu ze styczniem luty | 
przyniósł znaczną poprawę. ra dcin 
ku realizacji płańów prodiikcy jniychi 
w frzemyśle bawelniarym. Wpraw- 
tzie nie można jeszcze tego określać: 
mianem sukcesu, bo :o tym wolno 
będzie mówić dopićro wtedy, kiedy! 
miesięczne plany produkcyjne beda! 
nie tylko w pełni realizowane, ale i 
przekraczane, wszystko jediiak "wska 
zuje ma to, że luty był miesiącem; 
przełomowym. Piliny produkcyjne 
<dofttrły wresżcie ‘to ifaszyn, ustalo- 
no asortymenty, usprawnióńo ŻYKRCZ- 
mie. system codziennej kontroli wyko, 
haitia baz, jak również sprawniej iod- 
bywa się szkolenie i doszkalanie tka” 
czy oraz 'prządek. 


Niemałą w tym wólę odegrało za-. 
jnicjowane przez Zakłady im. Armii, 
Ludowej współzawodnictwo o tytuł 
najlepszego zakładu w przemyśle 
włókienniczym i wsbółzawodhićtwo 0 
najwyższe wykormnie baz kordo- 
rych w tkalniach. Std też, jezeli w 
styczniu spośród łódzkich zakładów 
tylko pięć wykonało i przekroczyło 
miesięczny plan produkcyjny w kal 
niach, to w miesiąch ubiegłym Alość. 
ich wzrosła prawie dwukrotnie (Z 
im. Dzierżyńskiego = 104,1 pide, 
ZPB im. Litkseńtbttrg — VORI próc:, 
ZPB im. IDtbois — PB proc, ZPB 


im. Kunickiego — 102 proc, ZPB 
Fu. Okrzei — 105,1 roc, ZPB im, 
IRewóltcji 1905 r. — po proc. 
ZPB im. Sawickiej — 108,1 tproc., 
ZPB fm. Waltera — 104, A próc., 


ZPB im. Bytomskiej — 112,5 proc). 
przy czym wzrost wydajności wynosi ; 
od 3 do 12 proc. 


Aby jednak ugruntować te hieza- 
wczalne osiagnięcia ubiegłego mie. 
a, konieczna jest dalsza i jeszcze: 
pxszą mobilizacja wszystkich ża- 
róg do walki o petia retlizację ‘pra! 


Najlepiej 
przykręcające prządki| | 


W drugim miesiącu konkuwsu o ty 
bui najlepiej jprzykręcającej prządki, 
w ZPB im. Okrzei najlepsze wyniki 
uzyskały: Zofia Rosiak, Ama Paw- 
Tak i Władysława Kudia, które przy 
kięcają bezbłędnie. 


W ZPB im. Kunickiego mistrzynią 
w przykręcaniu okazała Się prządka 


Helena Zdzierska. 


w 268 im. Marchlewskiego 
chce mieć bibliotekę 


Racjonalizatorzy. ZPB im. March- 
Towskiego Ww liczbie %0 (byłoby! ich 
więcej, gdyby mieli odpowiednie wa 
manki 'dła rozwojuj marza © wła- 
snym klubie, zaopatrzonym tak, jak 
a. klub ZPW im. Gwardii Ludowej, 

we własna, fachową bibliotekę, z któ 
tej mogliby czerpać wiedzę i wiado- 
miości do mowych pomysłów. Niestety, 


w Zakładach zaplanowano i gi 


towano już wiele biurowych lokali, 
ale © pomieszczenia dla racjonaliza 
towów, którzy przyczyniają się tak 
wydatnie do obniżenia kosztów wła- 
asnych produkeji — dotąd, pomimo 


wielokiottych upomnień, nie pony |p;gr 


Ślano. 
. ZAWADZKA 


'kładach 


importu! 
{restu dniach 
ZPB ix im, RJ URO dyspozycji pobrania. 


nów. 
"odcinki dotychczas najsłabsze, -i taj- 
bardziej zagróżojie. Odnósi: się to prże 
‘de wsżyśtiiim do eżtefech | najwIek- 
szych zakładów, a wiec — WPB hm. 
Stalina, PB im. Marchfew a: 
APB m. Atii Bitówej i ZPB Pa 
błanicach. 


AVprzwdżie, i ife w porównaniu ze 
styczniem potiosły procett wyko- 
ania płanu, tp. Zadkkódy im. ` seie 
w tkałni z 84,2 na 96,2 pion, ZPB 
dm. Wiii Biriowej z845 ta 94. procz, 
“ate właśnie brakujące ‘Metry to ipet- 
ńego. wykonania młarów w fy ch -€ż0-: 
owych zakładach bawełnianych, 'za- 
ważyły na tym, że plan za luty, 
w skali cateto przemysłu w tkani- | 
nach surowych nie żóstał jesżcże wy 
konany. 


Świadczy to o tym, że dyrekćje 
tych zakładów, ich  6śganizacje 
partyjne i rady zakładowe w: 
sposób Wikiko  nićdośtatćczity wil- 
ezyły © phin, Że szwarktiwała 
tam códzienna ‘kontrola wykonania 
iiz i Szkofenie, Że 'poźióm fech- 
ficżny i ideowy części tifnitejszych 
nfajstrów i persońtehi itechtticznego | 1 
pozostawia wiele do życzótia. “I nie 
pómogą tu żadne tłumaczenia Ww ro 
dzaju — „zły „park maszynowy czy 
„Zły surowiec“ Przecież Króstia "ža 
ih. Dzierżyńskiego wedle. | 
nie sa lepsze czy Bardziej rowócze- | 
she ód krosien w ZPB ilin. Marchew 
„skiego, a tymczasem tkalnia pierw- | 
szych zakładów wykonała płan "Ww 


È 
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zwrócenie "specjalnej uwagi far 104,1 proc. 


'| Mego “srat 


-my hamują nasz marsz naprzód. 


Erk, 


a tkalnia ZPB im. 
chiewskiego tylo w 88 proc. 


A więc ie masżóty, 


cji planów produkcyjnych. 


-1 % Ftytn "miisza Maiefić Adini- 
stracje, brgaunfizacje part jie i Zwiąż 
kowe tych wsżyśstkich zakładów, 
re w osiągnięciach produżcy (Bo 
"pozostają /jeszczę w tyle, zwfdszcza, 
Że uchwały VI Płeniim KC PZPR 
nakładają. na nie w jększe, aniżeli do- 
tychczas obowiazki i zadańia. Niej 
wystdreża już bowiem 
efa błdnów 'produkeyfhnych wszystko 
jedno jakim kosztem, 
| realizowane przy zaćhówaktiu tiora 
zatridiieńia, tik pod 
względem ieściowym jak i jakościo- 


wym, bez godzin nadliczbowych, 
przy stałej obniżce kosztów wła- 
"tych produkcji. 

_ Wymaga to dalszego wzmożenia 


ysiłków i dezkómprómisówośći w. 
stiku do tych wsżystkich, którzy 
w *sposób Śwładowry Mib nieświędó- 
Dła 
tego też koniecztie jest, , aby 6sga- 
nizacje partyjne, zwiazkowe i dy- 
rekcje zakładów z -jesżczę większą |, 
energia jyrzyśtapiły ‘do wałki z "I 
miertynti postójami miiszyh (rp. 
Zakładach im. Stalina fzetrkczają 
one 10 proc.), z bunreftntami 'i Pazi- 
`z nadmierta fltttuacją, która 


W. Muzeum Narodoitym w Warszawie została olwafta wystuća ubrażóte, wytcie. 


zionych przez. hitlerotwódto z 


Galerii Wi łórówśliiej, 


*tratótcarych przez Armię 


Radziecką i żtier ócoriych - Polsce, 


"Na zdjęciu: 
pr. 


Jeden 'zże «ćrócótiych obrazów Philippa Roosa (7655-1706), 
„Pasterz ze stadem" 


nie surowiec 
i takie czy fmhe 4trudnwśći Ghiektyw. 
mte*, ale bdzie, "załoga i kwaliffióteje 
jej “kierownictwa decydują 0 realiza 


AJEY śe, 


Sama reałtiża- |á 


Musza być Gie | 


| "dzania węgła. 


f Miała * znaczenie racjonalnej i oszczę- 


MWar- | jak w ZPB im. Marchiewskiego do- 


chodźi ĝo 45 proc, aby Wkcją szkole 
nia objęły -jak największą ilość pra- 
-cowników, dbały o dalszą Zmianę 
stylu prity majstrów 'i kierowników. 


Przemysł bawełniany posiada 
"wszelkie dáte ku temu, "aby * z mie-| 
sita fa 'hifesłąc <systeniatycznie ře- 
*alifówał i przesraczał pły próduk- | 
musi "tylko przefaniać tiie- 
jące jeszcże miedótiażniecja 'i hié- 
przerwanie wzmagać walkę o płan. 


Kryg. 


Wybitne, *przódotlnice "pracy *zdtóódoówej i społecznej 


ZPB im. Ślalina =a 


b) 
E 


Wanda "Rybicka, Stanistatta Każmiereza k, i Maria Kasprzak — w. dniu Święta 


"Kobiet zostały udekorowańe 


brązowymi krzyżami zasługi. 


Odpowiadając na apel pałacza tow. | 
|Ćwajfa, żałóga raszej koHowni podig 
ła w "ub. foitu, żobówiązanie 0Szczę- 

Dźis ntożemy 'podać 
"dane, wykazujące, ile dzięki temu Szła 
chetnemu współzawodnictwu zaosżczę: 
dzilismny węgła. 

*ókfesie riajwiększego zużycia 
węglu, w „czasie kiedy produkcja Wa- 
'sżych sżałikaówe je „Mifejsza, miż 
peeo “gñi- 


r, AREE kody 4:771 tön. Nato- 
*midst w śrudńiu 1950 'r. raz styczniu 
i lutym 1951 r., kiedy to produlteja 
nasza znacznie wzrosła, . zużyłiśmy 
węgla tylko 4.428 ton, co daje kwar- 
talnie oszczędności 343 tony węgla. 
Oszczędności te mogliśmy uzyskać 
Wieki tému, że załóga „naszej Ko- 
tłówni, składająca się zarówno z par- 
yjńych jak i bezpartyjnych, zrozu- 


i pdnrej ' 


$ fakt, że otrzymujemy 


i eji, 


gospodarki węglem. 
umożliwiły ją tlepsźenia 


Ponadto: 
fechniczrńe, 


Kiepskie półłabrykaty 
obniżają jakość produkcji 


Tkalnia tasżych zakładów nie jest 
w Stante wykonywać planów -jakoś- 
ciowych. 'Przyczy 1ę tego stanowi 
z Zakktdów 
im. Dubois nisko gatunkowy półfa- 
brykat, Nitki są Źle sktęćorte, 'pełtie 
"vęków, które rozciggają- się podczas 
biegu krosna. Z powodu niewłaści- 
wego przykręcanła ‘hitek tworzą Sie | 
zrywy. 'ostowowe, przy ust a Mo 
których tkacze tracą wiele ćentiego 
CZASU. 

Oczywiście, że opóźnia to wykotra 
nie naszych zadań produtcyjnych. 

Kierownictwo Zakładów im. Dubojs | 
powinno czuwać nad jakością rei 


ażebyśmy również mogli wywią 
zać się że swych zadań. Pragniemy 
bowiem produ! kować wysbkogatutko- 
we tkaniny i tylko niedbalstwo tych 
naszych dostawców stvi na prze 
szkodzie. 


K. JOTKA 
ZPB w Zduńskiej Woli 


Zmniejszyć koszty składowania 


Jednym z ważnych czynników ob- 
niżenia kosztów własnych w zakła- 
duch przemysłu włókienniczego jest 
terminowy odbiór przydzielonych u- 


rowców. 


Wiele zakładów zyłasza się po 0d- 
surowców z magazynów „Textil- 
po kilku lub nieraz kilku- 
ód chwili otrzymania 
w "eboi 


Okiem korespondenia 


ZRP DOZ OO 


NA APEL KOPALNI 
„KATOWICE* 
Młodzież tkalni rotljęła 


nagrody 


Leśniak, Otrzymały one 
pieniężne "na 


książeczki PKO. 


Tak na przyldad zostdliś 
my wprowadzeni w błąd 
przy pobieraniu elemen. 


mtsbio api górników, W. biodi tów do mońtiżu stycznia 
avist no 3 i PMS ka. Kartoteka wykazywa 
ka e wa e tar x ła brak: tych części w ma 
nieść tcyndlane HOY RAWY RABTOWĘZEŁ gazynie, a okteziiło się, że 
a ORUKP, GA FABRYOZNY rotrzebite elefenty leża 
105 do 112 procent. Do Zułoga ZPW im. Nie. dy 46 mgtcynie, 

przodujących młodych tka Wzielskiego _ przekazała Poania Heda. voto 


czy mileżą: Henryk Łinw 
wiczak, Mifreda Żurek, 
Pelagia Deica, Wanda Stu 
sio, Erna Matuszewska, 
Kazimiera Grzelak, Wiea 
sława Orlikowska. oraz 
bryztudy Stanisławy Peć i 
Staristóńwy _ Radomskiej. 
Klara Piszczygłotwa i Ta 
deusz Marciniak wezwali 
do podejmowania zoboa 
wiązuń o charakterze po. 
rządkotoym, 


E. Tomaszewski 
ZPB im. Armii Ludowej 


NAGRODY BLA 
PRZODUJĄCYCH 
PRACOWNIC 

a akademi x okuzji 
Międzynarodowego Dnia 
Kobiet wyróżnione zesta 
ły następujące pracownice 
naszych zakładów: ob. ob. 
Aniela Baćko, Agnieszka 
Ziółkowska, Irena Wierz 
bicka, Zofia Kluska, Anie 
la Bystrzycka, Krystyna 


Sikorska, Anna Hładzik, 
Nowak i Helena 


Anna 


część swojej premii, zdo 
bytej we współziwodnica 
tie, tii zrudkłofonizotca 
nie Zaddada B. W tych 
dniach odbyła się uroczys 
tość otwarcia radiowęzła. 
Dzięki pracotonikom 
SKRK roboty ukończono 
na 2 dni przed terminem. 
Z radością i dumą wysłu 
chała załoga pierwszej 
audycji płyt nadanych 
dla zespołu kobiecego, 
pracującego na  Sumo- 
prząśnicach, z ob. Le- 
okadią Kaczmarczyk 1 Se 
weryną San na czele, oraz 
dla tespołu Romana Sa. 
czyńskiego, który jako 
pierwszy przystąpił do ob 
sługi żwiększontj ilości 
maszyn Wa siwoprzęśrni. 
tach, pr 


B. Łukasiewicz 
ZPW im, Niedzielskiego 


ZANIEDBANIE KARTO 
TEKI SPOWODOWAŁO 
POSTÓJ 

Nasza kartoteka nie od 
*zwierciedla często rzeczy 
wistego stnu magazynu. 


wał przerwę +0 pracy 10 
robotników raz znacze 
ną stratę czdsit przy prze 


róbce niektórych elemen : 


tów, 

Wypadek ten mie jest 
odosobniony, pódobne 
zdarzają się często. W ta 
kich tcdrunkach kartote. 
ka materiałowa nie spele 
nia swego zadania, 

Tan Nużyński 


ŁZWANN 4,21 


SZKOLENTE 
W SPRAWACH BHP 
Przed Kilona arithi 
ukończono przeszkolenie 
4090 pracowników oddzia. 
łów produkcyjnych po 
linii bezpieczeństwa i 
higieny. pracy. Ztstosowa 
no metodę rozńtót i in 
strekcji  indywidnalnych. 
Dużą pomoc i zrozumie- 
nie zagadnienia wykazali 
majstrowie i inatrókodrzy 
zatwodótwi. 
K. Kowałski 
ZPB m. Jurczaka . 


+ = 


wypadku zakłady odbierają tylko 
część surowca, natychmiast potrzeb- 
uą do produkcji, a resztę pozostawia- 
ją w obcych magazynach. 

Takie postępowanie jest wieddptrsz 
czaine, gdyż każdy dzień nieodebra- 
nia surowca — to dodatkowe koszty 
skiadowamia. Tak na przykład w ub. 
kwartale zanotowaliśmy następiijące , 
wypadki: ZPB im. Stalina za nieode- 
brany w terminie surowiec zosłaty 
obciążone należnością zł 18.999, ZPB 
im. Marchlewskiego zzpłaciły z tego 
samego tytułu zł 7.577. Tife zakłady 
zapłaciły za koszty składowania łącz 
ną sumę 12.148 złotych. 

Powyżs że zaniedbania 
się wyfłunrzczyć 
magazynach przyłabrycznych Kib bra 
kiem taboru, gdyż surowiec przydzie 


Wapno, łarba i kwas 
niszczeją w ZPB 
im. Kaaickiego 


W naszych zakładach zdarzą wię 
lekkomiyślne marnowanie tak cenne- 
$o materiału, jakim są farby., Po 0- 
próźnienia blaszanych beczek, pozo- 
staje w ich jeszcze około 1 kę, A 
czasem i więcej farby, którą się bez 
zastanowienia wylewa do ścieków. 
To samo praktykuje się z kwasem 
siarezanym. Rozbite butle i rozlany 
kwas można spotkać na każdym kro 
ku. W oddziale gospodarczym lekko- 
myślność matarzy powoduje miszczt 


nie zadołowanego wapna. Narażone 
na zmiahy temperatury (na którą 
jest niezwykie widżfiwej, Staje Sie 


ziemie niezdatne dó użytku. 
Winę, że tak się dzieje, poftoszą 
WSZYSCY. I kierownietwo, i majstro- 
wie, i tobóthicy, W mysl jednak %- 
statwiej uchwały Prezydium Rządu 
o roti majstrów — majster powinien 
stać słę w każdym zaldadzie pełlmo- 
prawnym kierownikiem podstawowe- 
go ogniwa produkeyjnego. „odpowie- 
dzialmym w pełni za wykonanie w 
swóim % wkresie zadań planu”, T eży 
nie najłatwiej jest poszczególnym 
majstrom zaradzić złu na. terenie 
swego „ogniwa produkcyjnego” ?. 
w ydaje.się to móżliwe, a nawe dt. o 


nieczne. å 
Feyen F. DONDER- 
. ZPB im. Kunickiego ` 


mie dadzą! 
akiem miejsca w i 


łany jest przeciętnie w ilości 2 do 3. 
wagonów, co trzeci lub czwarty 
dzień. Poza tym zakłady mogą od- 
bierać surowiec z naszych magazy- 
mów w terminie trzydniowym od da- 
ty wystawietia dyspozycji. Daje to 
mioŻrfoŚć przygotowania miejsca na 
surowiec raz na odpowiednie roz- 
tlarowanie pracy taboru 

Przy ustalaniu planów obniżki kosz 
tów własnych administracje zakła- 


jdów winny przeanalizować omówione 
zagadnienie i wyciągnąć z tego od- 
pówiednie wnioski. 


STANISŁAW STANISZEWSKI. 
„Textiłiniport" 


Mes iódzkich 


Ara 


ic, 


"óbćcnie wynosi 


"opieka, 


jak np. uruchomićnfe fiiecz jo dd. 
trzech lat podgrzewacza Od przez 
fowarzysza Jerzego Kryskę, technika- 


niechanika, niętego 'obećnie na 
Stanowisko zastępcy głównego mecha 
nika. 


Dla zobrazowania, jaką dszczęditość 

paliwie przynosi uruchomienie 
feśo podgrzewacza. należy podkreś- 
Że temperatura, wódy, zasjlającej 
[kotty wynssiła przed OO 


pódórzewacza około 40 'stojini ‘C, 
‘su 100 do 120 Sto | 
pni €, i to tylko Kosztem temperatu- 


ry spalin. 
Niezależnie od tego, celem zapobie 


lewskiego 05 


dziecku robotnika, 
-<Chńnicim i osiągnięcie wyższego Sta 


a MERCA | 
żenia awarii kotłów, zainstalowano 
Howy drugi przewód.do zasilania ko” 
iłów 'w wodę, Był to rówiież po- 
myst tegoż 4ów. Kryski, który Wwy- 
Wdziecza "sie w ten sposób Polsce Lu- 


dowej za to, że umożliwiła jemu, 
ukończenie Te- 


fowiska w żawodżie mićchańiłca. 
Załoga ; nasżej 'otłowni, rózutniejąc 


doniosłe znaczenie racjonalnej gospo 


darki węglem. wezwała do współza- 
wćdnictwa Zakłady Przemysłu Je- 
*dwabnicżego w Kaliszu. 


_ STEFAN BOCHEŃSKI 
ZPJ im. gen. W 'róblewskiego. 


.W toku akcji 


powstała s 


Ostatnio rozwineliśmy (ma terenie 
śremady Łąki Kościelne: w gminie 
Wojsżyće, w pow.. kutnowskim, Toż- 


legla akcję uświadamiającą., w dzie- 
dzińie wykKoatnia planu sktfju zbo- 
ża. Nasza praca otityczna dafa dö- 
bie wyniki, gdyż! w związku: ze. sku 


pem zbóża małorofni ʻi średniorojni 
chłópi w pełni , przekonali « się,; że 
państwą nasze, otacza ich troskliwą 


*bronfie przed wyzyśkieih że 
stróny ktłaków. 
Podnosząc swe tiśwfadofnienie, miej 


stowi chłopi postanowił założyć spół 


dzielnię proódukcyjtę. Do: kofnitetu 


skupu zboża 


produkcyjna 


założycielskiego zgłosiło się już 22 
chiebów. Oświadczył oni, Że akcja 
Sktipia zboża 6statecznie otworzyła 
im oczy ma szkodliwą działaltość 
miejstywych , kułaków, 

m Chcieli oni przerzucić na nasze 
birki cały ciężar Ubstaw zboża — 


SEWIELHZII chłopi. 


Małorolni i *Średhiorolni chłopi ra 
zebrahiu, gromadzkim podpisałi de- 
klaraeję i nazwali nową spółdzielnię 
„Gwiazda”. sanok varT 

ADAM DRECZKO 
Gziótiek ekipy łicztiości 
ZPB im. Dzierzyńskiegb 


W ZPB im. Marchlewskiego Wit- 
łogodzimiie postoje. w przewifalni są 
ną porządku dziernhytm.. W ywołują je 
postoje w przędzalni, które z kolei 
bywają uzależnione 6d. dwojakich 
przyczyn: —,od /'nieprzybycia do pra 
cy większej ilości prządek, ‘albo, unie 
ruchomienia wrzeciennie (tżw. flaje- 
rów). ze wzęlęda "ia nieobecnóść 
wrzecienniarki. . Wstrzymanie, pracy 
jednej wrzeciennicy powoduje yo- 


stój 5 obrączniaków, a to ze wej 
strony unieruchamia kilkanaś ie nia- 
szyn Ww przewijałni. Gdy Zaś prze- 


staje pracować większa ilość vrer- 
niaków — co Stanowi codzienne zja- 
wisko w ZPB im. Marchlewskiego —! 
wówczas Stają Całkowicie , maszyny | 


w pr ijełmi, a grzewijarki zatra- 
dnia Się przy zupełnie innych czyn- 
nościąch. 


Tego ródzaju ‘Stab jest. niedópuSz-| 
czałny i winien zostać jak nijnych- | 
lej całkowicie  ziikwidówany. Ze 
względu na wielką ilość nieobecnych. 
prządek każdego dnia — byłoby! 
wskazane przeszkolić pewną ilość. 
obciągaczek tak, aby mogły w każ- 
dej chwili zastąpić nie stawiające: 
się do pracy prządki Tab wrzecien- 
niarki. Zaś na ich miejscu možn 


ekranach 


nas 


„WARSZAWSKA P 


Rok 1857. ©a dzięwięciu Tat co- 
raz grubsza warstwa kurzu pokrywa 
złożoną w Archiwum Opery War- 
szawskiej parite Halki" Stani- 
sława Moniuszki. Cemie, przepojo- 
ne melodiami ludowymi dzieło mu- 
zyczne było przyjęte wrogo przez 
ctehzurę carską, arystokrację, kier i 
dyrekcję teatru, bowiem za dzieła 
Sztuki uważano jedynie ópery za- 
graniczne. Front wstecznictwa wy- 
stępuje zdecydowanie przeciw mu- 
zyce narodowej. Posławę . ówcze- 
snych „zhawców” muzyki charakte- 
ryztją  majlepiej słowa jednego z 
magnatów: „Gdyby „Hałkę' prze- 
tłumaczono na język włoski i wy- 
stawionó na scenach Mediolanu czy 
Geńti. mtogłaby Wrócie Tò Warsza- 


wy, W obecnej formie nie. posiada ` 


Żadnych wartości, Narodowa mu- 
za Stahisława Moniuszki nie zna 


1 tzńania Ww zarówno 
Polskich arystokratów, fak i car- 
skich urzędników. Ale w obronie 


opery narodowej starat Wa war= 
szawski, który zareagował żywo na 
konflikt społeczny, Pórtszony w 
„Hęłce”, a w słowach Jóntka od- 
czuł oskarżenie, rzucone w twarz 


ciemiężyciełom. 
Wreszcie, 1 stycznia 1858 roku, 


odbyła się w Teatrze Wielkim uro- 
czysta premiera „Hałki”, E 
Najnowszy film ' əlski „Warszawe 


ska premiera" ukazuje walkę po- 
stępowego Obozu fartystycznegó © 
gdródzenie narodowej Szttki poł- 
skiej, która znalazła tak wspanmały 
wyraz w operze Moniuszki. Na ży- 
wo i trafnie ufkazanym tle historycz 
no- -społecznyta śledzimy pełne pó- 
święcenta wysiłki krzewicieli mu- 
zyki narodowej. Stanisław Mohiusz- 
ko, Włodzimierz Wolski — autor 
libretta opery, Józef Sikorski, re- 
daktór miesięcznika „Rich muzycz- 
ny", z uporem zwalczają piętrzące 
się, wciąż trudności. 

Pierwszy polski film muzyczny 
spełnił całkowicie nasze Gczekiwa- 
nia. Żywa i wartka akcja i dóstośo- 
waha do miej , oprawa siai vag 
tworzy fim_pełtówartościowy, 
żyser, Jan Rybkowski,. potrańł Ao- 
skomale uwydatnić. styl epóki, za- 
chówując prawdę historyczną dka- 


zywa postaci: bwiuszki, Wol- 
skiego, artystów Sceny Warszaw- 
skiej — Pauliny Rivóli i Dobrskie- 


go, hrabiny Calerśis i innych. Na 
specjalne podkreś.enie zasługuje ò- 
pracówanie Scèn epizodycznych, któ 
re, umiejętnie wplecione w całóść 
akcji, . posiadają niemniejszą wy- 
mowę, niż sceny pierwszoplanowe. 

Doskonała obsada aktorska umie- 
jętnie podkreśliła swą grą charak- 
terystyczhe cechy poszczególnych 
postaci filmu, Stanisław Moniuszko 


Szkolić rezerwowe prządki 


wówczaszzatrudnić dorywczo niewy- 
kwahfikowate robotnice. 

Przy: pelnym składzie prządek 4 
wrzecienniarek (co: się prawie nigdy 
nie zdarza) — przeszkolone obcią= 
£aczki wracdałyby do swych zwyłe- 
„łych zajęć, a zastępujące je niewy- 
kwalilikowaie róbotnice mibźna” by 
Zatrudnie przy oczyszczaniu sZpU- 
lek, przebierania bawmy itp. 'czyn- 
mtościłtch, 


BRONISŁAWA KIEŁKIEWICZ 
ZPB im. Mirichte skiegb 


Szkodliwe postoje 


Bèk niedoprzędu, tadsyłańego 
ham bardzo nieregułarnie z ZPB im. 


i Kunickiego, powóduje co dzień wieło 


godzinne Postoje ha selfaktorze Nr 

. Täta na tym zaklady, gdyż płać 
za postoje, braci robotnik, öt i 
bowiem podczas postoja tyłko pod- 
stawowa stawkę, traci wreszcie go- 
spodarka narodowa, ponieważ plan 
prddikcji pozostaje ra papierze. 07 
Kamy zatem na niedoprzed. 

DĘBISSKI A MISIULA 

ZPB im. Okrzei 


w interpretacji Jama Koechera był 
prostym, zagubionym . w wirze sfo- 
licy kompozytorem, Nina Andrycz 
W rok hrabiny Catergis. ukazała wi- 
dzom postać zarazumiałej i ambite 
nej, alè pełnej wdzięku protektorki 
polskich artystów. Cyniczną sylwet- 
kę hrabiego Alfreda, kosmopolitycz- 
Hego . arystokraty, walczącego ze 
wszystkim có polskie i postępowe, 
stworzył Zdzisław Mrożewski. Peł- 
ną temperamentu Magdalenka, kel- 
nerka z kawiarni, była Krystyna 
Karkowska. Na wyróżnienie zasługu 
je także gra: . Barbary Kostrzew- 
skiej, Danuty Szaflarskiej, Janusza 
Warfteckieśó, Jana Kurnakowicza, 
Ludwika ej i orii Jerzego 
Buszyńtskiego i fnnych, 


Wartość filmó  pódńósi 
Bardzo, 


ai pa 
eet Kostrzewska i i Wacław Dómie- 
i braz miizycy i spiewacy Pañ- 
Aea Opery w Pòznaniu, dóskó- 


jeszczb 
SE opracóWwanie. mużycz- 
ikorskiego, Soliści — Baf- 


hale odtworzyli dzieło wielkiego 
kompozytóra. . 
„ Warszawska premiera" jest po- 


ważnym. sukcesem naszej kinemato- 
grafi Z radóścią witamy nasz 
pierwszy film muzyczny, który daje 
widzowi nie tylko miłą rozrywkę, 
ale i silne przeżycie artystyczne. 


L.O, | 


„KUR GŁOS TOMASZOWSKI 


KRONIKA TOMASZOWA 


Jak pracują komisje rady zakładowej 


w Tomaszowskiej Fabryce Dywanów i Chodników 


KRONIKA PABIANIC | K 
Racjonalizatorzy Pabianickiej Fabryki Urządzeń Mechanicznych 


przyczyniają się do wzrostu produkcji 


Rada zakładowa w Tomaszow- kom. Komisja współzawodnictwa | jest komisja socjalna, która do tej| Jednym z najczynniejszych racjo- | ilości oliwy, która przy dawnym |używanych. Noże te także po stępie 
skiej Fabryce Dywanów i Chodni- |pracy ograniczała się jedynie do pory należycie wywiązywała się ze  nalizatorów w Pabianickiej Fabryce | sposobie smarowania  marnowała |niu można ostrzyć. Zastosowanie 
ków zmobilizowała szerokie rzesze | mechanicznego zbierania podpisów | swych zadań. Otoczono opieką dzie | Urządzeń Mechanicznych jest nie- | się. tych noży umożliwia frezerom osią 


pod deklaracjami.Jasne jest, że taki |ci robotników w przedszkolu, zor- | wątpliwie Jan Neugebauer, były ro-| Następne usprawfjenie jakiego do | ganie wyższej produkcji. 


robotników tej fabryki do systema- 
„ tycznego wypełniania planów mie- 
sięcznych, należycie troszczyła się 
o warunki bytu pracowników braz 
wykazywała dbałość o pełne wyko- 
rzystywanie funduszów socjalnych. 
Jednak poważne osiągnięcia nie mo 
gą przesłonić. braków w jej pracy. 
Występowały one szczególnie w 
działalności niektórych komisji. 
Komisja współzawodnictwa pracy 
'nie zajęła się dość energicznie po- 
pularyzowaniem wśród załogi zna- 
czenia ruchu współzawodnictwa i 
korzyści, jakie przynosi ono robotni 


styl pracy nie mógł przynieść pożą 
danych rezultatów. Często robotnik 
nie wiedział nawet, że uczestniczy 
we współzawodnictwie. . / 
„Przyczyną tych niedociągnięć w 
poważnej mierze była zbyt częstą 
zmiana referentów  współzawodni- 
ctwa. Obecnie po reorganizacji ko 
misji praca jej uległa poprawie i na 
leży oczekiwać, że nastąpi znaczne 
ożywienie jej poczynań i w rezulta 
cie objęcie ruchem współzawodani- 
ctwa pracy wszystkich robotników 
fabryki. 


Jedną z -wydajniej pracujących 


Załoga MHD 


walczy o obniżkę 


ı Pracownicy Miejskiego Handlu | 


Detalicznego w Tomaszowie Maz., 


odpowiadając na wezwanie MHD | 


obniżenia 
postanowili 
kosztów 
do roku 


Kraków w sprawie 
kosztów własnych, 
` przeprowadzić obniżke 
własnych w stosunku 
"1950 o 15 procent, 


` Dla osiąghięcia tego celu uzyska 
ne zostały oszczędności na kosz 
tach rzeczowych przez usprawnie 
nie pracy transportów. doprowa- 
dzenie do minimum transportu 
obcego, jak również przestojów 
środków transportowych, przez ra 
cjonalne planowanie przewozów, 
oszczędne zużywanie 
ograniczenie zużycia materiałów 
pomocniczych i skrupulatne osz 
czędzanie opłat pocztowych. 

` Załoga tomaszowskiego MHD 
zobowiazała się również znacznie 
pdwyższyć wydajność pracy per 
sonelu sklepowego, rozwinąć ruch 
„współzawodnictwa pracy oraz do 


- Komisje radnych w MAN 
> przyimują skargi 
"1 zażalenia ludności 


Prezydium MRN w Tomaszowie 
Maz. zawiadamia wszystkich miesz 
kańców, że zgodnie z zarządzeniem 
Rady Ministrów z dnia 14 grudnia 
1950 r. w sprawie składania skarg 
i zażaleń, przyjmują interesantów: 
Komisja Finansowa 17 każdego 
miesiąca w gmachu MRN, pokój 
Nr 11, Komisia Gospodarki Komu 
nalnej i Mieszkaniowej ” w każdy 
wtorek i piatek od 16 do 17, Ko- 
misja Drobnej Wytwórczości — 15 
każdego miesiąca od godz. 18 do 


pakowań,/ 
1 


kosztów własnyc 


szkalać personel sklepowy i admi 
nistracyjny. 

Załoga tomaszowskiego MHD 
wzywa zarazem pracowników 
MHD w Piotrkowie. Radomsku i 
Kutnie do podjęcia szlachetnego 
współzawodnictwa o jak najwy- 
datniejsze obniżenie kosztów wła 
snych. 


Czytelnicy piszą 
Trzeba przedłożyć godziny 
pracy przedszkola 


Mazowieckie Zakłady Przemy- 
słu Wełnianego posiadają żłobek 
i przedszkole dla dzieci pracow- 
ników. Przedszkole czynne jest 
do godz. 16. To właśnie powoduje 
dość częste nieporozumienia mię- 
dzy personelem przedszkola, a ro 
dzicami. , 

W dniu 9 marca br. żona moja 
zmuszona była pozostać dłużej 
w pracy i nie była w stanie zgło 
sić się po dziecko o godzinie 16, 
lecz przyszła nieco później. Kie- 
rowniczka żłobka z reguły zacho 
wuje się w arogancki sposób wo 
pec matek, które: przychodzą od 
bierać dzieci po godz. 16. Ograni 
czenie pracy przedszkola do godz. 
16, nastręcza kobietom, .zatrudnio 
nym w MZPW, wiele trudności, 
ponieważ niektóre spośród nich 
pracują dłużej. 

Czy wydział socjalny wspólnie 
z radą zakładowa nie mógł 
by spowodować, aby żłobek i 
przedszkole czynne było na dwie 
zmiany? Zostałoby to przyjęte 


z wielkim zadowoleniem przez 
wszystkie matki pracujące w 
MZPW. 

S. J. 


jdla członków: załogi ręczniki i my- 
| dłó. 


| ganizowano świetlicę dziecięcą, kolo 
jnie letnie. Są to poważne osiągnię- 
| cia tej komisji. x 

Komisja zapomogowo-pożyczko- 
wa, działająca przy komisji socjal- 
nej, wypłaciła robotnikom ponad 190 
jpożyczek bezzwrotnych oraz ponad 
300 ;pożyczek zwrotnych. 


Również komisja bezpieczeństwa 
i higieny pracy w ostatnim czasie 
znacznie ożywiła swa działalność. 
Dzięki uzyskanym kredytom prze- 
prowadzono zabezpieczenia maszyn 
specjalnymi ochronami. Robotnicy, 
pracujący w oddziałach  szkodli- 
wych dla zdrowia, otrzymują syste 
matycznie mleko; uzupełniono leka- 
mi niezbędne apteczki oraz wydano 


należytą opiekę nad racjonalizatord 
mi i nowatorami produkcji. Zorgani 
zowano kursy szkoleniowe, na któ- 
rych przeszkolono 23 mężów zaufa 


nie instruowały mężów zaufania o 
ich zadaniach i aktualnych obowiąz 
kach. 

Obecnie, w myśl instrukcji 
CRZZ. przeprowadzane są w po- 


Z Systematyczne odprawy dokład 


parn zakładach wybory no 


wych 'ogniw zwiazkowych. Trzeba, 
aby robotnicy, powołując nowych 
członków rady zakładowej, "astano 
wili się głęboko nad wyborem wła- 
ściwych ludzi, którzy by wywiązy- 
wali się w pełni z powierzonych im 
zadań. 


Zebranie Sekcji Motorowej 
ZKS „Włókniarz* 


ZKS „Włókniarz* Sekcja Motoro- 
wa zawiadamia, że w dniu 16 mar 
ca br. punktualnie'o godz. 18 w sa 
li Powiatowego Domu Kultury w 
Tomaszowie odbędzie się zebranie 
byłych słuchaczy kursu samocho 
dowo-motocyklowego. 

Obecność wszystkich słuchaczy 
— obowiązkowa. 


Odpowiedzi redakcji 


Ob. Bury z PZPAT i R. — Ko 
respondencji Waszej nie możemy 
zamieścić, ponieważ zbyt późno 
ją otrzymaliśmy. Na przyszłość 
prosimy o terminowe nadsyłanie 
aktualnych wiadomości, abyśmy 


jęć w sprawie skarg i 
w każdy poniedziałek, od godziny 


botnik, a obecnie kierownik oddzia 
łu modelarni. Dotychczas zgłosił on 
kilka cennych pomysłów i uspraw- 
|nień, które znalazły już zastosowa | pomysłu 
nie w produkcji i przysporzyły za- 
| kładom znacznych oszczędności. 

mię- 
dzy innymi dokonał usprawnienia |szony pomysł tytułem premii około 


Racjonalizator Neugebauer 


konał ob. Neugebauer dotyczy zmia 


ny konstrukcji stołu poprzecznego | 
przy szlifierce. Wprowadzenie tego | {oza 


przysporzyło zakładom 


znacznych oszczędności oraz przycz 
y 


niło się do wzrostu produkcji, a ra- 
cjonalizator otrzymał za ten zgło- 


polegającego na: zmianie konstrukcji | 1.400 zł. 


rdzenicy pompki 
Zmiana tej konstrukcji 


modelu i 
szlifierce. 


pozwala formierzowi na uzyskanie 
wyższej wydajności pracy. Ulspraw | klinowych. 


przy 


Racjonalizator Teodor Szlukier— 
pomocnik frezera, zastosował nowy 
typ noża do wykonywania rowków 
Zastąpiły one dotych- 


nienie to pozwoliło na zmniejszenie czas stosowane noże importowane. 


o 20 procent braków. Ulsprawnienie 
znacznej 


przyniosło oszczędność 


Nowe noże są łatwe do wykonania, 
mocniejsze i trwalsze od poprzednio 


Zapisy ochotników 


ilo kompanii szkolenia zawodowego 


Komenda Powiatowa PO „Służ 


ba Polsce“ Łask w Pabianicach, 


ul. Armii Czerwonej 25, przyjmu 


je zapisy ochotników do kompa 
nii szkołenia zawodowego. 
są. zorganizowane przy brygadach 
turnusowych PO „Służba Polsce“. 


Do kompanii szkolenia zawodowe 


go przyjmowani są junacy i ju- 
naczki rocznika 1932, 1933 oraz 
rocznika 1934, którzy do dnia 10 
kwietnia 1951 roku ukończą 17 
lat. 

Pobyt w kompanii szkolenia za 
wodowego trwa 6 miesięcy. Kan 
dydaci pochodzenia  robotniczo- 
chłopskiego, którzy chca zdobyć 
zawód, musza zgłosić się do tutej 
szej Komendy, celem wypełnienia 
ankiet. 

Podczas nauki młodzież otrzy = 
muje bezpłatne wyżywienie, u- 
munduroówanie oraz podręczniki. 

Po skończonym kursie młodzież 
otrzymuje świadectwa. stwierdza- 
jące posiadanie kwalifikacji zawo 
dowych. Ochotnicze kompanie 


PRZZ: 


przyjmuje skargki zażalenia 


Na rozszerzonym ` Plenum Po- 
wiatowej Rady Związków Zawo 
dowych w Pabianicach, przewod 
niczący PRZZ podał do wiadomoś 


ci wszystkich oddziałów związku 


i rad zakładowych, aby wszyst- 
kie jednostki zwiazkowe zaprowa 
dziły u siebie dzienniki skarg 
i zażaleń oraz ustaliły godziny 


przyjęć przez członków związku. 


Powiatowa Rada Związków Za 
wodowych ustaliła godziny przy 
zażałeń 


które 


szkolenia , zawodowego kształcą: 
murarzy, zbrojarzy, cieśli, elek- 
tryków, stolarzy, szklarzy, ogrod 
ników, ślusarzy okrętowych, spa 
waczy, niterów, monterów, hy- 
draulików i konserwatorów sieci 
wodno-melioracyjnych. 

Po otrzymaniu świadectwa, 


|wika, Leonarda Wahla i 


Pomysł racjonalizatora Leonarda 
Wnuka, polegający na wykonaniu 
zastępczego, przyczynia sięśw 
znacznej mierze do dalszego wzzo- 
stu produkcji oraz przysparza wy- 


„|datnych oszczędności na materiale. 
| Usprawnienie to niewątpliwie znaj- 


dzie szerokie zastosowanie w zakła 
dzie i wpłynie na przyśpieszenie to- 
ku p dukcji. 

Również cenne są pomysły racjo 
nalizatorów: szlifierza Adama Lud- 
innych. 
Wprowadzone przez nich uspraw- 
nienia nie tylko przynoszą fabryce 
znaczne oszczędności, ale pozwala- 
ją na osiąganie coraz wyższej pro- 
dukcji. 

Racjonalizatorzy Pabianickiej Fa 
bryki Urządzeń Mechanicznych w 
niemałym stopniu _ zgłoszonymi 
usprawnieniami i pomysłami racjo- 
nalizatorskimi przyczyniają się do 
przedterminowej realizacji zadań 
produkcyjnych zakładu i do wydat- 
nej obniżki kosztów własnych pro- 
dukcji. Zastosowane usprawnienia 


|ułatwiają pracę załodze, czynią ją 
ju |lżejszą i pozwalają na uzyskanie co ' 


nacy i junaczki mogą otrzymać | raz lepszych wyników produkcyjje 


stałą pracę w przedsiębiorstwach nych. 
państwowych. 


(mk) à 


Do 20 marca A 
należy składać zamówienia na opał 


Prezydium Miejskiej Rady Na siedziby instytucji zapotrzebowu- 


— Referat Handlu w 
Pabianicach podaje do  wiado- 
mości, że: wszystkie instytucje, 
urzędy, szkoły, szpitale i stowa- 
rzyszenia z terenu Pabianic oraz 
inne placówki, zobowiązane są 
do złożenia w nieprzekraczalnym 
terminie do 20 marca br. zapo- 
trzebowań na opał na r. 1951-52. 

Zamówienia należy kierować 
do oddziału Centrali Zbytu Węg 
la w Łodzi przy ul. Daszyńskie- 
go 20, z wyszczególnieniem: ro- 
dzaju.i asortymentu paliwa, za- 
mówionego na okres 1951-52, fak 
tycznych zapasów paliwa na 
dzień 1 marca br., rodzaju bu- 
dynków (murowany, drewniany, 
barak) ilości ogrzewanych po- 
mieszczeń (biura, wartownie, są- 


rodowej 


le operaćyjne itp.) z podanie 
kubatury w metrach  sześcien- 
nych, ilości i rodzaju pieców 


(zwykłe, kaflowe, centralne ogrze 
wanie), ilości godzin opalania 


jącej. 
Urzędy i instytucje projektują 
ce uruchomienie nowych pomie- 
szczeń, (poza posiadanymi,) przez 
zajęcie dalszych lokali, które ma 
ją być używane w sezonie opało 
wym 1951-52, złożą dodatkowe*za 
potrzebowania w tym samym 
terminie. zł 
Zgłoszenia na paliwo na okres 
opałowy 1951-52 złożone po ter 
minie 20 bm. nie będą przez 
CZW honorowane. >h 
Odpisy zapotrzebowań należy 
przedłożyć w Prezydium Miej- 
skiej Rady Narodowej — Referat 
Handlu, w Pabianicach. s 


Zebranie ` 
koła terenowego ZMP 


Zarząd Miejski ZMP w Pabia 
nicach podaje do wiadomości 
wszystkich członków koła tereno 


pomieszczeń, możliwości jednora- | wego, iż zebranie” ogólne odbę- 


zowego zmagazynowania paliwa 
oraz dokładnego adresu poszcze- 


dzie się w czwartek, 15 marca 
1951 roku, o godz. 18, w':lokalu 


JRG Jamo FR hoc Eh: da cc a 


"" 


o co. - ia o RCA I C0 


20 oraz Wydział: Oświaty w kazdą 


środę od godz. 18 do 20. (Nazwisko i adres znane redakcji) 


Trzeba również stwierdzić, że | 
da zakładowa TFDiCh  rozto 


byli w*stanie je wykorzystać. 17 do 20, 


gólnych budynków, jak również | ZM ZMP, przy ulicy Bagatela 8. 
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— Moim zdaniem, myślicie panowie zbyt materiałistycznie — 
odparł dyrektor gimnazjum, staruszek o twarzy pokrytej siatką skle- 
rotycznych żyłek. — Naszym hasłem powinno być hasło wielkich 
humanistów: w imię człowieczeństwa powinniśmy się podjąć cięż- 
kiego zadania obrony robotników — z jednej strony — przed zbyt 
przeholowanymi przestarzałymi metodami wyzysku, stosowanymi 
przez fabrykantów, z drugiej zaś — przed ogłupianiem, „które sto” 
suia rewolucjoniści. Wówczas robotnik zrozumie, że tylko my, po- 
stępowa inteligencja, potrafimy wyprowadzić go na drogę harmo- 
nijnego współżycia z resztą społeczeństwa. Wówczas robotnik prze- 
stanie być intruzem, wewnętrznym partyzantem... 


Na skutek tych koncepcji j wróżb politycznych została wydele- 
gowana incognito do Łodzi komisja Towarzystwa Kul- 
tury Polskiej. Dwóch członków tej komisji, Stanisław Patek i Bo- 
lesław. Rotwand, siedzieli któregoś wieczora w mieszkaniu adwoka- 
ta Kona i słuchali rozlewnych wynurzeń damy z pewnej warszaw- 
skiej organizacji dobroczynnej, która również wysłała delegację do : 
Łodzi celem zbadania i polepszenia sytuacji rodzin robotników dot- 
kniętych lokautem. Gospodarz, zmęczony długą rozprawą sądową, 
drzemał obok w szezlongu. Dama, wystrojona w fioletową suknię 
o bufiastych rękawach, miała na głowie kapelusz w kształcie pół- 
"miska z bażantem. 

' — Proszę sobie wyobrazić — 
mówiła z przejęciem dobroczynna 
dama — jadę tu w przekonaniu, 
że jeszcze na dworcu spotka nas 
jakaś przygoda w rodzaju Mayne 
Reida, a tymczasom znajduję pocz 
ciwych ludzi, naiwnych jak dzieci, 
nawet nie wołających o pomoc. 
I nędza, nędza, co za straszliwa nę 
dza! Chociaż warunki mieszkanio 
we. są całkiem znośne. Wyobra- 
żałam sobie, że znajdę żywe 
trupy w jakichś zarosłych bru- 
dem jaskiniach, włożyłam naj- 
gorszą suknię wstyd „się 
nawet pokazać w towarzystwie 
— a okazuje się, że on; miesz- 
kają zupełnie przyzwoicie i to są domy wybudowane dla nich 
przez ich fabrykantów! Nie rozumiem, dlaczego oni ich 
z Z, 
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tak nienawidzą. To jacyś zacni ludzie, cj łódzcy przemysłowcy. Je- 
den wybudował c a łą ulicę domów robotniczych, inny znów 
trzy murowane domy, w których każdy robotnik ma widną 
izdebkę z kuchnią! Pokazywano nam śliczne nowe witraże w koś- 
ciele ufundowane przez fabrykanta, który. nawet jest Żydem. 
Wszystko dla robotników! A wiecie, panowie, co opowiedział mi je- 
den staruszek? Ach, coś wspaniałego! Mickiewicz napisałby o tym 
balladę, tyle w tym romantyzmu, wyobraźni! To rodzaj twórczości 
ludowej przeniesionej na grunt fabryczny. Dziękuję — ach, dosko- 
nały agrest, przepadam za konfiturami z agrestu!.. Tak, więc ta 
wspaniała dykteryjka, którą opowiedział mój staruszek... Proszę so- 
bie wyobrazić: legenda o bogaczu-fabrykancie, który podpisał umo- 
wę z diabłem i w ten sposób stał się posiadaczem największego 
w Łodzi majątku. Ale diabeł w zamian za to obdarował go koźlą 
czy końską nogą i fabrykant od tej pory zaczął kuleć. A jeżeli któ- 
ryś z robotników zbyt badawczo przyglądał się tej nodze, fabrykant 
mocno się gniewał i nawet okładał ciekawskiego kijem. Czy to nie 
jest cudne, proszę mi powiedzieć? A w innym miejscu przypadkowo 
pochwyciłam wątek prawdziwej powieście romantycznej: robotnik 
i robotnica, młodzi, mieli teraz, przed postem, pobrać się, tu zaś lo- 
kaut, nędza, kogoś w rodzinie zabito i ślub się rozwiał. 

Do pokoju weszło dwóch robotników. Kon zerwał się z szezlon- 
gu i przywitał nowych gości, ściskając kolejno rękę każdego obie” 
ma dłońmi. Robotnik wyższy wzrostem pogładził wąsy ruchem peł- 


nym powagi i spojrzał na fioletową damę. Ale adwokat poprowadził * 


obydwóch wprost do Patka i Rotwanda. 

— Proszę się zapoznać. Oto delegaci Komisji Lokautowej, przed- 
stawiciele PPS-lewicy i SD. Nie mogę podać nawet pseudonimów 
partyjnych, związany jestem słowem, proszę mi to wybaczyć. Mo- 
że panowie ulokują się tu, na uboczu, będzie wygodniej. Ja nie 
przeszkadzam, usuwam się. 

— Ależ proszę, pan nam nie może przeszkodzić, nowet jest 
pan bardzo pożądany — powiedział Patek i podnosząc się z krze- 
sła, wyciągnął ołówek i duży notes. 


Miejsce na uboczu było kącikiem salonu, gdzie pod kinkietem 
stał okrągły stolik pokryty pluszowym obrusem. Na stoliku stał 
mosiężny orzeł i leżały familijne albumy z wypłowiałymi dage- 
rotypami. Dokoła tworzyły konspiracyjny krąg okryte pokrowca” 
mi fotele. j 

Robotnicy usiedli ostrożnie nasamych brzeżkach foteli. Jeden 
z nich, niski o czerwonych dłoniach i również czerwonej twarzy 
z izawiącymi oczami tkacza, wpychał nerwowo czapkę do kieszeni. 
Drugi siedział wyprostowany, założywszy nogę na nogę. Patek, nie 
patrząc na nich, zatopiony w swoim notesie, upadł na fotel, uniósł- 
szy przedtem zręcznie ręką poły surduta, które zwisały, na 
tle pokrowca jak skrzydła czarnego ptaka. Przygryzł dolną wargę, 
dotykając ołówkiem prawej skroni i po namyśłe zaczął mówić: 


— Uważam, że największą szkodę przynosi wasza partyjność. 
Przynosi szkodę i wam i waszym fabrykantom i samym fabry- 
kom, czyli przemysłowi, a stąd nam wszystkim — społeczeństwu 
i państwu. Spójrzcie na liczby, które wiele mówią.  Stanowicie 
w Łodzi więcej niż dziesięć procent ludności. Niedawno zorganizo” 
wane związki zawodowe objęły już prawie połowę wszystkich ro- 
botników; cieszą się wielkim szacunkiem i są już samowystar- 
czalne, Czyż to nie mówi samo za siebie? Związki zawodowe mo- 
głyby i powinnyby się stać czynnikiem regulującym 'stosunki mię- 
dzy robotnikami a fabrykantem, między fabryką a rządem, gdyby 
oczywiście obok związków wolnych od wpływów partyjnych nie 
istniały związki nielegalne, uprawiające robotę, która wprowadza 
bezład w wasze życie, podsyca nienawiść i rozłam w waszym śro” 
dowisku, wzywa was do zbrojnej walki, sieje nieufność wobeć tych 
wszystkich, co chcieliby przyjść wam z pomocą. Ręczę wam, że 
bez wielkiego wysiłku znalazłbym wyjście z każdej trudnej sytu- 
acji, uzgodniłbym wasze żądania z warunkami przemysłowców, 
gdybyście się wyrzekli raz na zawsze olitykierstwa i rozwiązali 
wszystkie partie polityczne na terenie fabryki. Do czego doprowa- 
dza was uprawianie gier politycznych, najlepiej mówią fakty, Oto 
bilans podany w dzisiejszym „Lodzer Zeitung“: „od pierwszego do 
szóstego stycznia 55 ofiar walk bratobójczych, w tym 14 robotni- 
ków zabitych na miejscu, reszta ciężko lub lekko rannych“. A oto 
tu czytamy odezwę zapowiadającą dalsze akty terrorystyczne, 
ostrzegające przed chodzeniem po ulicach po godzinie szóstej po 
południu. A 

Wysoki robotnik poruszył się: - 
(d. c. n.) 
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